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O decyzji odwołania na dwa miesiące przed terminem ze stanowiska Clark poinformowany został w Wilnie

Generał - ambasadorem? i

Jeżeli są ludzie czy instytucje in­
teresujący się tym, gdzie sąpochowa- 
ni niemieccy żołnierze, musieliby 
udać się do Leśnik (Miśkiniai).

Przed Ministerstwem Ochrony Kraju odbyła się uroczysta ceremonia powitania gościa Fot. ELTA

Prezydent Litwy Valdas Adamkus 
i głów nodow odzący sił zb ro jn y ch  
NATO w E u ro p ie  g en e ra ł W esley 
Clark na w czorajszym spotkaniu w 
W ilnie w ym ienili uw agi na  tem at 
współpracy Litwy i NATO oraz postę­
pu Litwy w formowaniu sił zbrojnych.

Po spotkaniu W. Clark powiedział

dziennikarzom, że należy kontynuować 
rozpoczęte procesy.

Prezydent V. Adamkus stwierdził, 
■że otrzymał zapewnienie,;iż dowódz­
two wojskowe NATO zgodzi się na 
przystąpienie Litwy do Aliansu, gdy 
tylko zapadnie decyzja polityczna w 
sprawie członkostwa Litwy. Litwa

spodziewa się je j w roku 2002.
W rozmowie prezydent zaznaczył, 

że Litwa w miarę- swych możliwości 
przyczynia się i będzie się przyczyniać 

idd:'wysiłków społeczności międzynaro­
dowej na rzecz.ugruntowania pokoju na 
Bałkanach.

(Dokończenie na str. 2)

Spotkania
Ro d z ic e  

n ie  m ając v 
m ożliw ości- 
p o s y ł a n i a  
swoich dzieci' 
do polsk ich  
przedszkoli oddają je  do litewskich, 
co jest najpewniejszą drogą do wy­
narodowienia.

Dzisiaj w 
D ruśkienni- 
kach, w sana­
torium „Drau- 
gyste” o godz.
20.00 odbę­
dzie się kon­
cert kapeli 
WujkaMańka 
Z Wilna oraz spotkanie z dziennika­
rzami „Kuriera Wileńskiego”. Zapra­
szamy.

Gospodarka

Oskarżenie P. Bernotaviciusa
Prokuratura Generalna wy­

toczyła sprawę karną zamiesz­
kałemu w Stanach Zjednoczo­
nych Ameryki wychodźcy Pe- 
trasowi Bernotavićiusowi.

Podejrzany jest o współudział 
oraz zbrodnie wojenne i ludobój­
stwo w okresie okupacji nazistow­
skiej na Litwie, poinformował 
agencję ELTA rzecznik prasowy 
Prokuratury Generalnej.

Prokuratura Generalna ustaliła, 
ze urodzony w 1922 r. P. Bemotavi- 
ćius pod koniec czerwca 1941 r. roz­
począł służbę w charakterze adiutan­

ta komendanta wojskowego władzy 
okupacyjnej w Kupiszkach Wernera 
Lowera. Zebrany materiał pozwala 
stwierdzić, że P.JBemotavicius prze­
kazywał rozkazy i zlecenia komen­
danta wojskowego Kupiszek oddzia­
łowi zbrojnemu. Ten oddział przepro­
wadzał areszty wśród ludności cywil­
nej, m. in. wśród obywateli litew­
skich narodowości żydowskiej, a na­
stępnie ich rozstrzeliwał. Świadko­
wie w objaśnieniach stwierdzają,-że 
P. BemotaviĆius osobiście podjął kil­
ka decyzji o zamordowaniu ludności 
cywilnej. A propos w sprawie dzia­

łalności dowódcy oddziału zbrojne­
go Antanasa Gudelisa w latach dru­
giej wojny światowej Prokuratura 
Generalna, w lipcu br. również 
wszczęła sprawę kamą. .

Prokuratura Generalna Litwy 
ma informację o tym, że również 
departament sprawiedliwości USA 
zainteresował się życiorysem P. 
Bemotavićiusa: wyjaśnia, czy nie 
ukrywał swej działalności w okre­
sie drugiej wojny światowej i nie 
naruszył ustawodawstwa USA o imi- 
gracji, gdy przybył do tego kraju.

(ELTA)
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Objęto ochroną S. Szareckiego —

"... oraz cegły, które 
niekiedy spadają z dachu”

Z  w ielką 
p rzy jem n o ­
ścią chcę po­
informować; 
że od dzisiaj- 
produkty „Dę­
bicy” można 
nabyć z 10- 
p ro cen to w ą 
zniżką.

Przew odniczącem u Rady 
Najwyższej Białorusi Siemio­
nowi Szareckiem u na Litwie 
zapewniono ochronę rządową.

Szarecki w ubiegłym tygodniu 
wycofał się na Litwę w obawie 
przed prześladowaniami białoru­
skiego uzurpatora Aleksandra Łu­
kaszenki.

Na konferencji prasowej w 
środę przewodniczący Sejmu Vy- 
tautas Landsbergis poinformował,- 
że we wtorek zwrócił się z ofi­
cjalną prośbą do ministra spraw 
wewnętrznych o zapewnienie 
ochrony gościa.

“Gość jest osobą wysokiej ran­

gi, moim partnerem - przewodni­
czącym parlamentu. Każde przy­
padkowe nieporozumienie lub 
wypadek "z^nim spowodowałby 
wielkie komplikacje polityczne, 
niepotrzebne pogłoski”, powie­
działy. Landsbergis.

Zaznaczył, że “należy uważać 
na skórki bananowe pod nogami 
oraz cegły, które niekiedy spada­
ją  z dachu”.

(Dokończenie na str. 2)
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Kalejdoskop aktualności
Adamkus na konferencji w  Sarajewie

Dziś i jutro  prezydent Litwy Valdas Adamkus w Sarajewie 
weźmie udział w wielkiej konferencji międzynarodowej, po­
święconej omówieniu sytuacji na Bałkanach.

• w  stolicy Bośni w konferencji inauguracyjnej paktu stabiliza­
cji w Europie Południowo-Wschodniej weźmie udział około 30 
przywódców państw europejskich. Do Sarajewa przybędzie też 
prezydent Stanów Zjednoczonych Bill Clinton.

Powszechny spis
Podczas powszechnego spisu ludności i mieszkań każdy czło­

wiek będzie musiał odpowiedzieć na przeszło 50 pytań o swym 
mieszkaniu i o sobie, informuje zastępca kierownika wydziału spisu 
ludności Departamentu Statystyki Margarita Malakauskiene. Przy­
puszcza się, że dane spisu ludności i mieszkań, przeprowadzone­
go w roku 2001, całkowicie odzwierciedlą realną sytuację demo- 
graficzną i społeczną na Litwie.

Kto zanieczyścił?
Właścicielka terminalu w Butinge spółka “M aieildą naf­

ta” zaprzecza temu, że plama zanieczyszczeń, prawdopodob­
nie mazutu, na Bałtyku mogła się znaleźć w związku z urucho­
mieniem terminalu w Butinge.

Rzeczniczka prasowa “Maźeikiąnafta” VirginijaKristinaitie- 
ne korespondentowi BNS powiedziała, że zanieczyszczenie mo­
rza powstało nie z winy terminalu w Butinge, gdyż przed rozpo­
częciem jego eksploatacji był on kilkakrotnie dokładnie spraw­
dzony.

Plama długości około 15 km zauważona została na Bałtyku, 
w miejscu należącym do Łotwy. Obecnie na mqrzu dmie wiatr 
północny i plama faktycznie się posuwa w kierunku litewskiego 
wybrzeża.

Artykuły spożywcze - do Moskwy

Przedstawiciele władz Moskwy i rządu litewskiego podpi­
sali w Moskwie protokół o dostawie płodów rolnych, na mocy 
którego stolica Rosji w roku 2000 zakupi kilkadziesiąt tysięcy 
ton litewskiej produkcji.

Kierownik departamentu zasobów spożywczych kierownictwa 
Moskwy Witalij Morozow i minister rolnictwa Litwy Edvardas 
Makelis podczas podpisywania poinformowali, że zgodnie z no­
wym protokołem litewskiej żywności w przyszłym roku dostarczy 
się Moskwie dwukrotnie więcej niż w bieżącym.

Ustawa o służbie państwowej

Z pewnymi wątpliwościami prezydent Valdas Adamkus we 
wtorek podpisał Ustawę o służbie państwowej. Ten akt, przyj­
mowany zamiast obowiązującej przez kilka lat ustawy o pra­
cownikach, określi zasady służby państwowej, status pracow­
nika oraz podstawy prawne służby. Jedną z głównych nowości 
jest to, że stanowiska.służbowe będą podzielone na 4 szczeble 
i 30 kategorii.

Otrzymał licencję

Państwowa Inspekcja Bezpieczeństwa Energetyki Atomo­
wej (TATENA) dzisiaj wyda licencję na pierwszy reaktor Igna- 
lińskiej Elektrowni Atomowej.

TATENA przyznała, że bezpieczeństwo pierwszego bloku ener­
getycznego Ignalińskiej EA odpowiada kryteriom bezpieczeństwa, 
które miały być osiągnięte do 17 maja br. Ustaliła ona również 
warunki licencji oraz zgłosiła wnioski o zapewnieniu bezpieczeń­
stwa na przyszłość.

Do połowy czerwca siłownia w ogóle iiie produkowała energii 
elektrycznej, gdyż drugi reaktor był zatrzymany od końca marca 
na doroczny trzymiesięczny remont planowy.

Ignalińska Elektrownia Atomowa w pierwszym półroczu br. 
wyprodukowała o jedną trzecią elektryczności mniej w porówna­
niu z tym samym okresem roku ubiegłego.

Ponowne oskarżenie o dumping

Do Komisji Europejskiej wpłynęły skargi na to, że spółka 
produkująca nawozy “Achema” oraz spółka produkcji kine­
skopów “Ekranas” dumpingu ją  ceny produkcji Unii Europej­
skiej, pisze gazeta “Verslo żinios” .

Oba przedsiębiorstwa już nie po raz pierwszy bronią się 
przed oskarżeniem o dumping. “Ekranas” oskarżony został 
przez “Philips”, posiadający duże przedsiębiorstwo podob­
nych kineskopów w Hiszpanii, a protest stowarzyszenia pro­
ducentów nawozów UE zainicjowany został przez Francu­
zów.

W UE obowiązują takie ustalenia i przepisy, że produ­
cenci innych krajów nie mają żadnych praw, zwłaszcza nie 
członkowie UE”.

'_______  - • " ________________________ (ELTA, BNS)
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O decyzji odwołania na dwa miesiące przed terminem ze stanowiska 
■ ■■«»— ! i . ..............  Clark poinformowany został w Wilnie.

Generał - ambasadorem?
Policja litewska tw ierdzi, 

że przem ytnicy  m etali szla­
chetnych zm ieniają taktykę - 
przem ycają m etale w niedu­
żych ilościach, korzystając z 
niepokaźnych starych sam o­
chodów  rosyjskich.

Nierzadko przewożone są 
części radioelektroniczne, w 
których produkcji stosuje się 
sporo metali rzadkich i szla­
chetnych.

Jak głosi komunikat rzeczni­
ka prasowego MSW, specjali­
stów walki z przemytem niepo­
koi fakt, że takich przemytnik 
ków nie można zatrzymać przed 
dokonaniem długotrwałej eks­
pertyzy zarekwirowanych meta­
li.

We w torek w ieczorem  na 
przejściuw M iednikąch zatrzy­
many został samochód WAZ 
2102, w którym policja granicz­
na i celnicy wykryli przeszło 8 
kg złomu metali szlachetnych.

Prowadzący śledztwo pra­
cownicy zarządu kontroli prze­
mytu, materiałów nie podlega­
jących rozpowszechnianiu i nar­
kotycznych Departamentu Poli­
cji twierdzą, że to już nie pierw­
szy przypadek, gdy rzadkie me­
tale w ten sposób wwożą do Li­
twy osoby, dobrze znane poli­
cji, gdyż są związane ze sławet­
ną wileńską spółką “W”.

W połowie maja w pomiesz- 
. czeniu tej spółki znaleziono 

przeszło dwie tony metali szla­
chetnych i blisko milion dola­
rów USA. , (BNS)

(Dokończenie ze str. 1)
Po spotkaniu z prezydentem 

W. Clark udał się do Rukli, gdzie 
zwizytował pułk szkoleniowy.

Droga żołnierza zakończona...

Głównodowodzący sił zbroj­
nych NATO w Europie generał 
Wesley Clark twierdzi, że decyzja 
o jego wcześniejszym odwołaniu 
ze stanowiska nietoznacza nic wię-' 
cej, jak tylko koniec kadencji.

„Kariera wojskowa ma zawsze 
swój kres. Jestem bardzo szczę-. 
śliwy, że noszę mundur. Kocham 
swoją pracę”, powiedział generał- 
dziennikarzom po spotkaniu z pre­
zydentem Valdasem Adamkusem.

O decyzji odwołania na dwa 
miesiące przed terminem ze sta­

nowiska głównodowodzącego sił 
. zbrojnych NATO w Europie Clark 
poinformowany został we wtorek 
wieczorem w Wilnie.

A dm inistracja prezydenta 
USA zadecydowała, że Clarka w 
maju zastąpi obecny wiceprze­
wodniczący Zjednoczonego Ko­
mitetu Sztabów, generał lotnictwa 
Joseph Ralston.

Jak pisze dziennik „Washing­
ton Post”, jest to bezprecedenso­
wa decyzja, gdyż może być przy­
jęta przez inne kraje NATO jako 
afront, uczyniony dowódcy Soju­
szu.

Jak informują media, W. Clar­
kowi, który pomyślnie dowodził 
atakami powietrznymi NATO w 
Jugosławii, zamierza się zapropo­
nować stanowisko ambasadora..

-O bjęto ochroną S. Szareckiego

oraz cegły, które niekiedy 
spadają z  dachu”

(Dokończenie ze str. 1) 
Zgodnie z rozporządzeniem 

ministra spraw wewnętrznych, 
przewodniczącemu RN Białorusi 
przydzielono samochód i całą nie­
zbędną ochronę.

Szarecki prywatnie przybył na 
Litwę w ubiegłym tygodniu.

Jak poinformował V. Lands- 
bergis, tow arzyszył mu inny 
przedstawiciel opozycji, były 
przewodniczący RN Stanisław 
Szuszkiewicz. Miał on telefon 
domowy V. Landsbergisa, ale nie 
udało mu się od razu skontakto­

wać, gdyż przewodniczący Sejmu 
był na urlopie i do Wilna powró­
cił dopiero w poniedziałek.

Szarecki zmuszony był opu- 
ścić swój kraj na wiadomość, że 
ma być aresztowany. Jak poinfor­
mował V. Landsbergis, zgodnie z 
konstytucją Białorusi posiedzenia 
parlamentu zwołuje przewodni­
czący RN bądź upełnomocnieni 
przez niego zastępcy, toteż po 
aresztowaniu S. Szarecki nie mó­
głby tego zrobić i posiedzenia RN 
byłyby niezgodne z  literą prawa.

(BNS)

Rekordowa liczba
Komisja ds. ułaskawienia z prezydentem V. 

Adamkusem na czele uwzględniła rekordową ilość 
próśb o ułaskawienie - 55 ze 103 rozpatrywanych.

Zazwyczaj uwzględnia się co piątą prośbę.
Od pozostałej kary pozbawienia wolności posta­

nowiono zwolnić 32 osoby, jednemu więźniowi karę 
zmniejszono o jeden rok, jednemu - o rok i 6 miesię­
cy, dwóm więźniom - o 2 lata, trzem - o 3 lata, jedne­
mu więźniowi karę zmniejszono o 3 lata i 6 miesięcy.

Od kary i konfiskaty majątku zwolniono 3 oso­
by, od konfiskaty majątku - 2, dla trzech osób zmniej­
szono grzywny.

Komisja ds. ułaskawienia obraduje mniej wię­
cej raz w miesiącu. W jej skład wchodzą przed­
stawiciele ministerstw Sprawiedliwości i Spraw 
Wewnętrznych, Prokuratury, organizacji praw 
człowieka, Kościoła.

(BNS)

Kronikapoltcyjna
Dział Sztabu Informacji MSW RL podaje: 27 lipca br. w kraju 

zanotowano 174 przestępstwa, w tym: 7 obrażeń ciała, 3 gwałty, 
12 chuligańskich ekscesów, 4 rabunki, 148 kradzieży. Skradziono 
12 samochodów, znaleziono - 3.

Zanotowano 21 wypadków drogowych i 10 pożarów. Znalezio­
no zwłoki 7 osób. Zatrzymano 34 podejrzanych o popełnienie prze­
stępstw.

Biją I gwałcą 
27 lipca do Komisariatu Po­

licji rej. taurożańskiego zgłosiła 
się psychicznie chora O. i zawia­
domiła, że 26 bm. na ul. Vytauta- 
sa (dokładnego miejsca nie umia­
ła wskazać) pobili ją  i zgwałcili 
2 osobnicy. Kobietę z obrażenia­
mi głowy umieszczono w szpita­
lu.

***
1 27 lipca do wileńskiego Ko­
misariatu Policji nr 3 zgłosiła się 
V. (ur. 1949 r.) i zawiadomiła, że 
26 bm. o godz. 17 min. 30 w ka­
wiarni “Svetaine” na ul. Raugy- 
klos pobił ją  i zgwałcił były kon­
kubin B. (ur. 1949 r.). Podejrza­
nego poszukuje się.

Kradzież na każdy gust 
27 lipca do kowieńskiego Ko­

misariatu Policji Źaliakalnis zgło­
sił się 1. K. i zawiadomił, że w 
dniach 26-27 lipca z jego labora­
torium fotograficznego na ul. Lu- 
kśio skradziono kilka aparatów 
fotograficznych, klisze, baterie, 
albumy i ramki. Straty - 3:300 li­
tów. Okazało się jednocześnie, że 
w tym samym budynku dokonano 
jeszcze kilku kradzieży. Ze sklepu 
K. G. skradziono przedmioty prze­
znaczone dla hodowli psów oraz 
pokarm dla psów. Straty - 3.000 li­
tów. Z cukierni A. A. wyniesiono 
magnetofon, wyroby cukiernicze, 
kawęi herbatę. Straty-1.150 litów. 
Z fryzjemi D. Ś. skradziono aparat 
telefoniczny i paletę z lakierem do 
paznokci. Straty - 400 litów.

Zalany funkcjonariusz 
27 lipca o godz. 23 min. 20

na przejściu dla pieszych w po­
bliżu al. Savanorhi w Kownie 
samochód, prowadzony przez 
nieustalonego kierowcę śmier­
telnie potrącił pieszego. Kie­
rowca auta z miejsca wypadku 
zbiegł. Około godz. 0 min. 40 
na Z em aidią pl. znaleziono 
uszkodzony samochód mazda 
626, wobec którego powstały 
podejrzenia, że “uczestniczył” 
w wypadku. Ustalono, że ko­
rzystał z niego, na podstawie 
umowy, pracownik Głównego 
Komisariatu Policji Kowna A. 
N. Ć. (ur. 1968 r.), którego zna­
leziono w stanie nietrzeźwym 
w dom u. F u n k c jo n a riu sz  
oświadczył, że wrócił do domu 
około godz. 22, a z samochodu 
nie korzystał. Trwa dochodze­
nie.

Przygotowała Irena Litwin |
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wycieczek pod Niebo

Wileński Aeroklub
Dariusa i Girenasa
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Uwaga, prenum eratorzy i czytelnicy “K uriera Wileńskiego”!
Dziś publikujemy trzeci z pięciu zestawów pytań konkursowych.
W ciągu kolejnych 2 dni zamieścimy kolejne 2 zestawy pytań, w 

których każda prawidłowa odpowiedź będziepremiowana 1 punktem 
Przytoczenie anegdoty (jednej lub więcej) na temat spadochroniar­
stwa, również będzie premiowane 1 punktem.

Wśród osób (od lat 16 do 116), które zdobędą najwięcej punk­
tów, zostanie rozlosowanych 5 skoków (ze spadochronem) wraz z 
kompletem adrenaliny. Redakcja zapewnia wolny lot z kilometrowej 
wysokości i wolną ziemię do lądowania. Redakcja nie bierze na sie­
bie obowiązku zapewnienia bezpiecznego lądowania - w pampersy 
należy się zaopatrzyć na własny koszt

Po opublikowaniu ostatniego, piątego zestawu, prawidłowe od­
powiedzi (na kuponach wyciętych z gazety) należy nadesłać do 16 
sierpnia br. (liczy się data na stemplu pocztowym) na adres redak­
cji z dopiskiem “Skok Życia !!!” .

Powodzenia!

Pytania konkursu “Skok Życia”
Zestaw U l

i

Pytanie 1: Kto i kiedy dokonał pierwszego udanego zrzutu | 
| zwierząt na spadochronie?

i 1 .................. B i l i — :

Zakładników trzymano w zabudowaniach gospodarczych, znęcano się fizycznie i psychicznie

Ostatni telefon - do przyjaciółki
27 lipca około godz. 19 w 

B auske, w spó lnym  w y sił­
kiem litew skich i łotewskich 
policjantów  uwolniono 3 za­
kładników  - ob. L itw y. Z a ­
trzym ano również 4 poryw a­
czy, ob. Łotwy, k tórzy  żądali 
za z a k ła d n ik ó w  so lid n eg o  
okupu.

W ieczorem  ZO lipca  br. 
mieszkańcy Możejek Alvyda§ 
Slićas, Egidijus Keras i Zenonas 
Ramonas wyjechali z domów 
mazdą 626, należącą do jednego 
z nich. Po 4 godzinach Ślićas za­
dzwonił z  telefonu komórkowe­
go swojej przyjaciółce. Jednak 
już następnego dnia zadzwoniły 
do niej inne osoby, rozmawiają­
ce w języku rosyjskim. Przyja­
ciółkę Ślićasa poinformowano, 
że cała trójka została porwana. 
Za uwolnienie ich porywacze 
zażądali 15.000 USD. Dla nego­
cjacji podano łotewski numer 
telefonu komórkowego.

Rodziny się przestraszyły
Do ubiegłej niedzieli rozmo­

wy z porywaczami odbywały się 
bez wiedzy policji. Jednak 25 lip­

ca, gdy bliscy zakładników za­
dzwonili na Łotwę w ustalonym 
czasie i telefonu nikt nie ode­
brał, przestraszyli się, że opro­
wadzonych czeka już rozprawa. 
Taka groźba była podstawowym 
argumentem przestępców. Wte­
dy to zawiadomiono Komisariat 
Policji w Możejkach.

Operacja trwała 4 godziny
Łączność z policją łotewską 

nawiązano przez funkcjonariuszy 
odpowiedzialnych za współpracę 
w państwach bałtyckich. Opraco­
wano szczegółowy plan działań. 
W operaćji^liwalniania J>rały 
udział rodziny zakładników,' 
funkcjonariusze Wydziału Badań 
Zorganizowanej Przestępczości 
Departamentu Policji, ich kole­
dzy z Łotwy oraz funkcjonariu­
sze oddziału specjalnego prze­
znaczenia “Amiga”. Operacja, 
która rozpoczęła się we wtorek 
o godz. 17.00, trwała cztery go­
dziny. W jej trakcie, podczas 
przekazyw ania porywaczom
6.000 USD, zatrzymano wszyst­
kich 4 przestępców i uwolniono 
Ślićasa. Później w rejonie Bau­

ske znaleziono jego samochód i 
uwolniono jeszcze 2 zakładni­
ków. Zatrzymani - ob. Łotwy 
Andrej Drozdow (ur. 1962 r.), 
Janis Kondrats (ur. 1959 r.), Ge- 
diminas Savi5ius (ur. 1954 r.) i 
Rimantas Galvanauskis (ur. 1963 
r.) są mieszkańcami Bauske.

Leśnymi dróżkami 
Po uwolnieniu Litwinów wy­

jaśniono, że porwano ich 20 lip­
ca późnym wieczorem, w pobli­
żu przejścia granicznego w Salo- 
Ćiai. Na Łotwę przewieziono ich 
nielegalnie, leśnymi drogami. W 
rej. Bauske zakładników trzymaj 
no na przemian w 2 zagrodach: 
w zabudowaniach gospodarczych 
i okropnych warunkach. Wobec 
nich przestępcy stosowali prze­
moc fizyczną i psychiczną. Me­
dycy ustalili mnóstwo śladów po­
bicia.

Porywacze są już-znani służ­
bom praworządności Litwy i Ło­
twy. Kiedyś byli zatrzymani za 
przemyt.

Na podstawie informacji 
MSW przygotowała 

Irena Litwin

AKTUALNOŚCI
Nawiązując do publikacji, zamieszczonej w “Kurierze”

W Trokach nie zginął żaden żołnierz niemiecki
Chciałem nawiązać do ma­

teriału p t. "W ykręcona histo­
ria”, opublikowanego w “Ku­
rierze Wileńskim” 17 lipca br. 
Mówiło się w nim, że na cmen­
ta rzu  w Trokach, tam , gdzie 
były g roby legionistów  pol­
skich, pow stał pom nik pole­
głych w czasie II  wojny świa­
towej żołnierzy niemieckich. 
Fakt ten oburzył wielu, chcia­
łem również się wypowiedzieć 
na ten tem at

Pamiętam bardzo dobrze, gdy 
pized wojną, jako uczeń w szkole 
ćwiczeń w Trokach, razem z inny­
mi uczniami w dniu 11 Listopada 
odwiedzaliśmy cmentarz. Kopiec, 
o którym się mówi w artykule, już 
wtedy był usypany i stał na nim 
krzyż. Nauczyciele mówili nam, że 
tutaj spoczywąjąpolscy legioniści. 
O ile mnie pamięć nie myli, w Tro­
kach w czasie wojny nie zginął ża­
den żołnierz niemiecki. Jeżeli są 
ludzie czy instytucje interesujący

się tym, gdzie są pochowani nie­
mieccy żołnierze, musieliby udać 
się do Leśnik (Miśkiniai). Tam na 
folwarku już po wojnie pracowali 
jeńcy niemieccy. Widocznie źle 
ich karmili, bo umierali z głodu. 
Przed Leśnikami, z prawej strony 
starej drogi stał las brzozówych 
krzyży. Sądzę, że nikt nie dbał o 
nie, jedynie krzyże były po cichu 
likwidowane.

Szymon Juchniewicz
Troki

Niepoważna koalicja
W czoraj w wileńskiej sie­

dzibie Związku D ziennikarzy 
Litwy (ul. Vilniaus 35/3) odby­
ła się konferencja prasowa Na­
rodowej Koalicji “Za sprawie­
dliwą Litwę”.

Przynętą tej konferencji miał 
być skandalizujący polityk \fytau- 
tas Śustauskas. Niestety, polityk 
ten nie gaw ił się na konferencji. 
Toteż członkowie koalicji “Za 
sprawiedliwą Litwę” Julius Ve- 
selka, Sergejus Dmitrijevas, Min- 
daugas Stakvilevićius, godzinę 
ględzili o okropnej sytuacji go­

spodarczej Litwy, o zadłużeniu 
“Sodry”, deficycie budżetu, 
zmniejszeniu się eksportu i im­
portu. O zaistniałą kryzysową sy­
tuację “doświadczeni” politycy i 
ekonomiści oskarżyli wszystkich 
- konserwatystów, chadeków, so­
cjaldemokratów, LDPP i m. Po­
radzili oni także rządowi, by, je ­
śli chodzi o sprawę wstąpienia 
Litwy do NATO, kraj opowiedział 
się za polityką niezaangażowania. 

***
Przywódca kraju Valdas Adam- 

kus, marszałek Sejmu Yytautas

Landsbergis, premier Rolandas Pak- 
sas i minister gospodarki Eugenijus 
Maldeikis spotkali się wczoraj wie­
czorem w Urzędzie Prezydenta w 
sprawie omówienia najważniej­
szych kwestii gospodarczych Litwy. 
Miejmy nadzieję, że nie pójdą oni 
za przykładem wyżej wspomnianej 
koalicji i, jak na poważnych polity­
ków przystoi, odniosą się z szacun­
kiem do swoich obowiązków, kraju, 
dziennikarzy i odbędą owocną i ko­
rzystną rozmowę, o której poinfor­
mujemy Państwa.

Paweł Kobak

granicy problemy pozostająNa
Na granicy zawsze się sły­

szy świeże nowiny. Miejscowi 
nadal usiłują przekraczać ją  w 
sposób nielegalny.

Na przykład w piątek w nocy 
w pobliżu Solecznik pogranicz­
nicy zatrzymali Stanisława Gie- % 
drojcia, który wiózł wozem tonę 
białoruskiego cukru. Tłumaczył, 
że pracował w charakterze prze­
woźnika niejakiego Szpakowa. 
Ogółem w ciągu czerwca na od­
cinku solecznickim granicy z 
powodu nielegalnego jej prze­
kraczania zatrzymano 24 osoby, 
skonfiskowano 726 butelek wód­
ki, wytoczono 13 spraw karnych,

12 przem ytników  ukarano 
grzywną po 25 tys. L t  Jan Mac­
kiewicz, tymczasowo p.o. ko-* 
mendanta strażnicy, położonej w 
pobliżu Solecznik, podał te dane 
i zaznaczył, że jego podwładni są 
czujni i operatywni. Mimo to 
strażnica ma własne problemy. 
Obecnie służy tu 140 pogranicz­
ników, niemniej etaty nie są w 
pełni ukompletowane, brak jesz­
cze 40 osób. Mimo to na tery­
torium rejonu buduje się jeszcze 
dwie strażnice, z których jedna 
wkrótce zostanie przekazana do 
użytku we wsi Poszki, druga - we 
wsi Purwieny. Wtedy w rejonie

będą 4 strażnice. Problemy gra­
nicy w nie mniejszym stopniu 
niepokoją też stronę białoruską. 
Soleczniki niedawno odwiedzili 
radcy ambasady białoruskiej na 
Litwie Władimir Skórochodow i 
Jurij Proskum in. Soleczniccy 
Białorusini mieli wiele preten­
sji do władz białoruskich, kom­
plikujących legalne przekrocze­
nie granicy w celu odwiedzenia 
krewnych. Radcy obiecali rozpa­
trzyć te problemy dopiero po 
podpisaniu umowy o granicy pań­
stwowej między Litwą i Białoru­
sią.

P io tr Ryngiewicz

Konkurs dla ndważnunh!

Pytanie 2: Kto i kiedy dokonał pierwszego skoku ze spado­
chronem?

Pytanie 3: Jak się nazywa sportowy spadochron?

Pytanie 4: Po jakiej części ciała i czym jest “chrzczony no- 
• wicjusz?

Anegdota na temat spadochroniarstwa (własna):



W dniach 1-2 sierpnia br. w Wilnie i Kownie 
da koncerty Warszawska Międzyparafialna 

Orkiestra Instrumentów Dętych
„YICTORIA”

1 sierpnia wystąpi w Wilnie: 
godz. 10.30 - przed Kaplicą Ostrobramską;

12.00 - w kościele Ducha Świętego;
16.00 - w Katedrze Wileńskiej pw. św. Stanisława;
17.00 - na Placu Savivaldybes.

^ ] K U —  I M P R E Z Y

  Sami sobie nie wystawilibyśmy pomnika” -  mówią żołnierze AK

Pomnik zbudowany na skale

Czwartókj?9, flipćatt 999 r. -

2 sierpnia - wystąpi w Kownie: 
godz. 12.00 - w kościele Św. Michała Archanioła;

15.00 - na Placu Savivaldybes.
Orkiestrą kieruje ks. prał. mgr Edward Żmijewski i proboszcz parafii Matki 

Boskiej Zwycięskiej, kierownikiem artystycznym i dyrygentem jest płk rez. mgr 
Julian Kwiatkowski.

Solista: Robert Dymowski - bas-baryton, solista Teatru Wielkiego w War­
szawie.

Orkiestra przyjeżdża na zaproszenie Centrum Kultury Polskiej na Litwie im. 
Stanisława Moniuszki dla uczczenia St. Moniuszki, F. Chopina oraz J. Słowackiego. 

Serdecznie zapraszamy!
Patronat prasowy - „Kurier Wileński”

Minęło już ponad miesiąc, któ­
ry dzieli nas od przepięknej uro­
czystości -  odsłonięcia oraz po­
święcenia przez Ojca Świętego 
Pomnika Polskiego Państwa Pod­
ziemnego i Armii Krajowej, a 
wrażenia nadal są niezatarte. Bra­
łem udział w tym święcie war­
szawskim, które zaszczycili naj­
więksi dostojnicy Państwa Pol­
skiego i duchowieństwa. Jan Pa­
weł H powiedział, nawiązując do 
pomnika: budujcie na skale, nie na 
piasku. Tą skałą, dla dzisiejszych 
pokoleń są akowcy.

Kościół pod wezwaniem św. 
Aleksandra przy placu Trzech 
Krzyży. Mszę św. celebruje Ks. 
Prymas Józef Glemp. Widzę tu 
byłych żołnierzy -  akowców z 
całej Polski oraz z zagranicy. Spo­
tykamy się wzrokiem z kolegami 
z okręgów. AK Wileńskiego, No­
wogródzkiego, Lwowskiego. Na 
placu przed kościołem las sztan­
darów, które na słońcu mienią się 
różnymi kolorami. Stąd po nabo­
żeństwie kroczymy Alejami Ujaz­
dowskimi, by stanąć przed Pomni­
kiem, który dla potomnych i dla 
nas będzie symbolem walki nasze­
go pokolenia o wolność Polski. 
Jest to znak Polski Walczącej.

Wryły się mi w pamięć słowa 
wypowiedziane podczas uroczy­
stości odsłonięcia Pomnika. Mjr.

Na tle pomnika uczestnicy Po­
wstania Warszawskiego (od 
lewej) Henryk Bolesta, Lila 
Drzewiecka oraz wilnianin Sta­
nisław Matusewicz

Chwila hołdu, chwila zadumy...

Stefan Bałuka, przewodniczący 
Komitetu Budowy Pomnika po­
wiedział m. in. “Brak słów, aby 
oddać ogrom bohaterstwa żołnie­
rzy Armii Krajowej, poświęcenia 
naszych ojców i matek, rozpaczy 
wdów, sióstr i braci po stracie 
tych, co zostali bestialsko zamor­
dowani w hitlerowskich i sowiec­
kich kaźniach...”

Maciej Płażyński, marszałek 
Sejmu RP jakże pięknie ujął sym­
bolikę Pomnika: “Tobie, Ojczy­
zno, pomnik ten zbudowała i To­
bie go dziś oddaje Armia Krajo­
wa. A ściślej, dawni żołnierze, 

1 którym Pan Bóg pozwolił dożyć 
tego dnia. Mówicie, że to nie jest 
WasZ pomnik, bó przecież sami 
sobie pomnika byście nie stawia­
li. Prawda. Ale tak czy inaczej, 
niezależnie od intencji, ten po­
mnik Was, żołnierzy Armii Kra­
jowej, upamiętnia. Armia Krajo­
wa to najwspanialsze a zarazem 
najtragiczniejsze wojsko, jakie 
kiedykolwiek wystawiła Rzeczpo­
spolita”. Znicz zapala ppłk. Sta­
nisław  K arólkiew icz, prezes 
ŚZŻAK, składanie wieńców, or­
kiestra wojskowa, powitania sta­
rych wiarusów. Gdy tak przecho­

dziliśm y razem  z Czesławem 
Drzewieckim, słyszeliśmy powi­
tania kolegów, którzy nie widzieli 
się od ponad pół wieku.

W dniu następnym,,w oczeki­
waniu na przybycie Ojca Święte­
go, stanęliśmy razem z kolegami 
-  M irkiem Śpiechowic?em  z 
Okręgu Nowogródzkiego, Henry­
kiem Bólestą i niestrudzonym 
przyjacielem Czesławem I>rzer 
wieckim z Powstania Warszaw­
skiego. Słuchając pieśni patrio­
tycznych w wykonaniu znakomi­
tego chóru “Mażowsźe”, mirtio 
węli wpadliśmy W zadumę, przy­
pom inając rok 1939, gdy ria 
OSzmiańszczyźnie świętowario 
Dzień 3Maja. A były to ostatnie 
oficjalne obchody Dnia Konstytu­
cji RP. Potem były czarne dni oku­
pacji, ą, co za tym idzie, walka 
konspiracyjna Polaków, represje 
sowieckie...

Ojciec Święty przyjeżdża na 
plac, pod pomnik. Wszyscy wsta­
ją. Modli się długo i cicho, święci 
pomnik i tak samo cicho odjeżdża, 
błogosławiąc zebranych.

Stanisław Matusewicz, 
prezes DSKPL 

Fot. Częsław Drzewiecki

zaprasza na koncert
do sanatorium „Draugystć”

(Druskienniki)
D Z I S I A J  

o godz. 20.00.
Jednocześnie odbędzie się spotkanie 

z dziennikarzami „Kuriera Wileńskiego ”

Ha rzecz „Kuriera Wileńskiego"

Kapela 
„Wujek Maniek” z Wilna

i I
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bOSPODARKJr
Od dziś wyroby “Dębicy” można nabyć z 10-procentową zniżką

Polski produkt synonimem jakości
W Wilnie gościła delegacja 

przedstawicieli zakładu opo­
niarskiego “Dębica S*A”. Re­
dakcję odwiedzili Janusz Gór­
ka, kierownik działu sprzedaży 
eksportowej na Europę 
Wschodnią oraz Andrzej Rusin, 
pracownik działu. “Celem na­
szej wizyty jest rozszerzenie 
współpracy z krajami nadbał­
tyckimi, w szczególności z Li­
twą, która jest przyczółkiem  
“Dębicy” na rynek wschodni’
- powiedzieli goście.

Nie jest to pierwsza wizyta 
przedstawicieli zakładu oponiar-' 
skiego z “Dębicy” w .Wilnie, ale 
pierwsza w redakcji “Kuriera”.
- Korzystając z  okazji chciałbym 
przekazać serdeczne pozdrowie­
nia czytelnikom “Kuriera Wileń­
skiego”, wśród których jest bar­
dzo w ielu naszych klientów. 
Mamy nadzieję, że są oni zado­
woleni z jakości produktów „Dę­
bicy” i pozostaną nadal lojalnymi 
jej klientami. Z kolei naszymobo- 
wiązkiem jest sprostanie rosną­
cym wymaganiom klientów - na 
wstępie zaznaczył Janusz Górka.

Obroniona pozycja
Swoją przyszłość “Dębica” 

buduje na klientach. Zdają sobie 
sprawę, że rynek to określony 
potencjał, dla którego efektywne­
go wykorzystania należy rozwinąć

sprawną organizację sprzedaży, 
relacje między partnerami. Wie­
loletnim partnerem “Dębicy” na 
Litwie jest firma “Klion”.

Goście byli zadowoleni z po­
zycji, jaką uzyskał na rynku litew­
skim zakład z Polski (opony “Dę­
bicy” są zaliczane do najlepiej • 
sprzedających się) i rosnącej po­
pularności swoich produktów. 
Szczególnie cieszył fakt, że pol­
ski produkt stał się na Litwie sy­
nonimem dobrej jakości.

10-procentowa zniżka
Zygmunt Klonowski, prezes 

firmy “Klion”, która od początku 
działalności sprzedała polskąpro- 
dukcję na sumę 30 min. Lt, przy­
pomniał swoim stałym i nowym 
klientom, że “Dębica” naprawdę 
dba o klienta.

- Kryzys gospodarczy w Ro­
sji odbił się na życiu naszych lu­
dzi. Zwróciliśmy się z prośbą do 
kierownictwa zakładu w sprawie 
rozpatrzenia możliwości obniże­
nia cen na rynku litewskim. Z 
wielką przyjemnością chcę poin­
formować, że od dzisiaj produk­
ty “Dębicy” można nabyć z| 10- 
procentową zniżką.

- Cena jesyednym z najważ­
niejszych czynników na rynku. Je­
żeli cenanie będzie podbudowana 
jakością, stanie się to efektywnym 
sposobem tylko na krótką metę.

Goście z  Polski stawiają na Litwę, która jest przyczółkiem ekspansji “Dębicy” na Wschód

TQC inaczej 
Personel zakładu przeszedł

“Dębica” zawsze oferowała pro­
dukty o najwyższej jakości. Od kil­
ku lat współpracujemy z gigantem 
przemysłu oponiarskiego - “Go­
odyear5 em”, który wdrożył swoją 
technologię do produkcji naszego 
zakładu, co pozwoliło osiągnąć 
jeszeze lepsze wyniki - powiedział 
Janusz Górka.

specjalistyczne szkolenia. Nowa, 
ostatnio coraz modniejsza polity­
ka zarządzania - TQC (Totąl Qu- 
ality Control), czyli całkowita 
kontrola jakości w “Dębicy” jest 
jednak interpretowana inaczej.

-Dla nas TQC to Total Quali-

“Kalnapilis” stawia na mocne produkty <

ty Culture, czyli my wdrażamy 
kulturę jakości. Potwierdzeniem 
prawidłowego wyboru są między­
narodowe certyfikaty ISO 9001 
oraz QS 9000. Ten ostatni certy­
fikat otrzymaliśmy od przemysłu 
samochodowego.

Aleksander Borowik 
Fot Marian Paluszkiewicz

Sylwester
Nowe “p0lityczne” piw0 Z dodrukowaną gotówką

Bogaty rynek krajowego  
piwa wzbogacony został o ko­
lejną nowość - mocne jasne  
piwo (8 % alk.) “V ilkas*\ 
Klientom, uczulonym na punk­
cie polityki jest to kolejne “po­
lityczne’’ piwo - węszą w tym 
nazwisko słynnego akademika, 
ekonomisty, posła - Eduardasa 
Yilkasa. Jest to drugie, po 
“Landsbergerze” (“Vilniaus 
tauras”) piwo, które rozpala 
wyobraźnię konsumentów w 
nawiązaniu do Sejmu.

Stratedzy z poniewieskiego 
browaru postąpili jednak inaczej 
niż koledzy z Wilna. Chcąc za­
pobiec wszelkim spekulacjom na 
temat słowa “VILKO”, postano­
wili (dla tych, co nie czytali baj­
ki o Czerwonym Kapturku) 
umieścić podobiznę groźnie ły­
piącego ślepiami wilka Z lasu, 
którą w pośpiechu obramowali 
błędnym litewsko-angielskim  
napisem. W Poniewieżu umieją 
pisać po angielsku, gorzej z ję­
zykiem państwowym - “Stiprus 
lietuvi- S - kas alus”.

Popularność produktu z Po- 
niewieża na tym jednak niewiele 
ucierpiała, ponieważ (jak twier­
dzą fachowcy) piwo się pije, nie 
czyta. Poza tym, jak wykazują 
nieoficjalne badania rynku kra­
jowego, mieszkańcy kraju nad 
Niemnem lubią mocne piwa. 
Popularnością (szczególnie  
zimą) cieszy się jedno z najmoc­
niejszych krajowych piw - tzw. 
“Pół do ósmej”(“7.30”) o zawar­
tości 7,3 % alkoholu.

Czy nowy produkt pomoże w 
odzyskaniu straconej pozycji li­

dera - pokaże czas. Jak na razie 
“Kalnapilis” zajmuje trzecie 
miejsce pod względem sprzeda­
ży. W kwietniu - czerwcu wyniki 
sprzedaży były bardzo mozolnie 
poprawiane - zaledwie o 1 %. Li­
derem nadal pozostaje kłajpedz- 
ki “Śvyturis”, którego akcje nie­
dawno kupił duński “Carlsberg”.

Ruch, czyli walka konkuren- 
cyjna browarów, oraz coraz 
zdrowszy sposób życia społe­
czeństwa (które powoli odwraca 
się od wódki, a która m.in. nisz­
czy nieodwracalnie komórki ner­
wowe) sprawia, że złocisty napój 
jest coraz popularniejszy - w

ubiegłym roku wypiliśmy o 10 
litrów piwa na osobę więcej niż 
przed trzema laty.

W 1998 roku na statystyczne­
go mieszkańca Litwy przypadło 
44,7 litrów piwa. Daleko nam jed­
nak do Finów, którzy rocznie “trą­
bią” po 80 litrów piwa, Niemców 
-131 litrów, Czechów - 163 litry.

Z kolei stereotyp, że Fin pije 
dużo wódki, jest jak najbardziej 
mylny. Jak się okazuje, w Finlan­
dii na jednego mieszkańca przy­
pada zaledwie 1,8 litra mocnych 
trunków, z kolei na Litwie - aż 9 
litrów mocnego alkoholu.

Aleksander Borowik

Wszystkie Banki Centralne 
na całym świecie dodrukowują 
pieniądze! Ale nie dlatego, że 
nagle zabrakło ich na pensje. 
Bankowcy obawiają się, że go­
tówki nie wystarczy dla wszyst­
kich, którzy zechcą wypłacić ją 
przed 1 stycznia 2000 róku. Na­
rodowy Bank Polski również 
zamierza dodrukować gotówkę. 
Jednak ile tego będzie, jest to ta­
jemnica państwowa.

Nadal istnieje niebezpieczeń­
stwo, że początek przyszłego róku 
komputery odczytają, jako... po­
czątek ubiegłego stulecia, czyli 
1900 rok. Tym samym na rachun­
kach zamiast miliona dolarów po­
jawiłoby się zero. Posłuszeństwa 
mogą również odmówić elektro­
niczne czytniki kart płatniczych, co 
w efekcie zablokuje dostęp do pie­
niędzy nawet na kilka dni.

Oczywiście, wszystkie banki 
deklarują, że ich systemy były te­
stowane na tę okazję i nie zagraża 
im problem roku 2000.

Ale klienci większości banków 
na świecie wychodzą z założenia, że 
lepiej na zimne dmuchać. Brytyj­
ski dziennik „Daily Telegraph” do­
nosi, że większość mieszkańców 
Europy Zachodniej, Stanów Zjed­
noczonych i krajów azjatyckich, 
będzie chciała wycofać swoje 
oszczędności ulokowane w ban­
kach w obawie przed blokadą sys­
temów informatycznych. Co roku 
przed sylwestrem wzrasta liczba 
gotówki w obiegu. Natomiast w 
tym roku specjaliści spodziewają 
się boomu.

Więc na wszelki wypadek an­
gielski bank centralny dodrukowu- 
je ok. 3 miliardów fontów. Japoń­

czycy swoje rezerwy powiększają 
o bilion. Natomiast Amerykanie 
będą mieli dodatkowo 50 miliar­
dów dolarów. Pieniądze dfukująteż 
banki w Szwajcarią Kanadzie i we 
Włoszech. Jedynie Niemcy i Ho­
lendrzy są zdania, że wystarczy im 
gotówki. NBP tez przygotowuje się 
na taką ewentualność, a maszyny 

- drukarskie w stołecznej mennicy 
pracują już na zwiększonych obro­
tach. - Niestety, nie możemy zdra­
dzić, ile banknotów zostanie dodru­
kowanych, ponieważ jest to tajem­
nicą państwową - twierdzi jeden z 
członków Rady Polityki Pieniężnej. 
Zdaniem Rady operacja ta nie nie- - 
sie za sobą żadnych skutków ubocz­
nych dla polityki makroekonomicz­
nej. kraju. - Jest to jedynie zmiana 
jednej formy płatności na drugą - 
twierdzi jeden z członków. Chodzi 
mu przede wszystkim o płatności 
dokonywane kartą i rozliczenia go­
tówkowe. - Będzie to raczej krót­
kotrwała zmiana i nie wpłynie na 
podaż pieniądza - dodaje.

Zdaniem naszych analityków 
tylkonieliczni klienci banków pol­
skich będą mieć problemy z płat­
nościami. Nawet jeśli część syste­
mów informatycznych padnie, to i 
tak tylko 11 proc. Polaków na co 
dzień posługuje się kartami płatni­
czymi. Tak wynika z sondażu prze­
prowadzonego przez Pracownię 
Badań Społecznych z Sopotu na za­
mówienie „Rzeczpospolitej”. Ban­
ki natomiast wierzą, że nie będą 
musiały wykorzystywać dodruko­
wanych pieniędzy. Jednak groma­
dzą je na wszelki wypadek. Nato­
miast operatorzy kart Visa i Euro- 
pay są spokojni i twierdzą, że nic 
ich nie zaskoczy. (PAI)
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„Patrzę na ten świat i nie poznaję g o .. .”
Małe, dche, wręcz rajskie mia­

steczko, zalane promieniami słoń­
ca i tonące wśród bujnej zieleni. W 
centrum miasteczka widnieje pięk­
ny neogotycki kościółek. Ma się ta­
kie wrażenie, źfj tutaj życic toczy się 
własną koleją, bez śpieszącego się 
tłumu i pędzących samochodów. 
Spokój otacza miasteczko i łudzi, 
którzy tu przyjeżdżają.

Mamy przed sobą piękny, oto­
czony drzewami i kwiatom domek,
wktórymmieszkawspaniały czło-
wiek, ksiądz Konstanty Gajauskas, 
proboszcz kościoła Matki Boskiej. 
Szkaplerznej w Druskiennikach,

„Kostek będzie księdzem”
Konstanty Gajauskas urodził 

sie w 1912 r. w Nowych Święcia- 
riaćh w religijnej rbdzinie. Pamię­
ta, że, gdy był dzieckiem, gdy cho- 

' dził do gimnazjum, pozostawał pod 
wiszeniem nauk, jakie głosili księ­
ża. Stało się tak, że bardzo wcze­
śnie stracił manię, która umierając 
rzekła:„...mój Kostek będzie księ­
dzem”. I tak się stałb.

Teraz więcej swobody
Nauka w seminarium odbywa­

ła sic P° łacinie i po polsku. W 
owym okresie było więcej ograni­
czeń, studiujący mogli wyjść z se­
minarium tylko we dwójkę i przy 
tym zostawić informację, gdzie idą 
(adres) i kiedy wrócą Teraz w se­
minarium jest więcej swobody, kle­
rycy mogą wychodzić, kiedy chcą, 
regularnie wyjeżdżajądo domu, są 
bardziej zaangażowani społecznie. „ 

. „Nie wiem, co jest lepsze, ale to, 
có się dzieje teraz w życiu Kościo-

W  Druskiennikach

ła, - jak mówi ksiądz Gajauskas1- 
coraz częściej nie jest zgodne z na- 
uką Kościoła”.

U stóp Matki Boskiej 
Ostrobramskie]

Święcenia kapłańskie ksiądz 
Konstanty Gajauskas otrzymał 62 
lata temu. Pracował w wielu para­
fiach. 20 lat,spędził na posłudze 
duszpasterskiej w Wilijie, w tym 16 
lat - w Ostrej Bramie. Wspomina 
to jako najwspanialszy okres w 
swoim życiu, kiedy to tłumy ludzi 
przychodziły do stóp cudownego 
obrazu Matki Boskiej. Gdy siępa- 
trzyło na ten wizerunek, j ak mówił 
ksiądz, odczuwało sięjałdś spokój, 
opiekę i siłę, której nikt nie'potra­
fił zniszczyć wbrew wszelkim usi- 
łowanióm.

Nie szczędził zdrowia
- Dó Druskiennik ksiądz K. 

Gajauskasprzyjechał w 1965 r . . 
Tu czekało go dużo roboty. Ko- 
ściół był zniszczony Rozpoczę­
ła śie odbudowa, w ieloletnia 
praca. Nie bacząc na słabe zdro­
wie, potrafił realizować wszyst­
kie zamierzenia. Przysyłano po- 
moćników-wikariuszy: Pomagali 
mieszkańcy. „Wspólnymi siłami 
i z Bożą pomocą odbudowaliśmy 
kościółek** - mówi ksiądz Gajau­
skas, który całe swoje życie po­
święcił ludziom* nie szczędząc 
sił i zdrowia.

„ ...Nastąpiła era szatana”
Liczba mieszkańców Dru- 

skiennik znacznie wzrosła, lecz w 
kościele jest coraz mniej wier-

I nych. Zdaniem księdza Gajauska- H 
śa, ludzie odchodzą od Boga, od 
Kościoła, od dobroci w ogóle. 
Wybięrająbezbożność czy sekty. 
Dlaczego? Bo tak łatwiej, sekty - 
to nowość, wolność, a Kościm ma 
swoje zasady, tradycje, ograni­
czenia. M łodzież nie chce 
uczęszczać na lekcje religii i do 
kościoła, rodzice również są obo­
jętni wobec wychowania religij­
nego swoich dzieci. „Patrzę na 
ten świat i nie poznaję go. Na­
stąpiła era szatana” - ze smutkiem 
stwierdza ksiądz Gajauskas, któ­
ry nie może pogodzić się z terą£- 
niejszością i uważa, że, niimo 
wszystko, wiaraw JSoga zwycię­
ży. Wierzy, że w krótkim czasie.

- zajdąjakieś zmiany, będzie jakiś 
wstrząs, który obudzi ludzi, wy­
prowadzi z. tego kręgu prze­
stępstw i złą.;

Niczego nie żałuję
Ksiądz Konstanty Gajauskas, 

który liczy 87 lat, na pytanie: „Czy 
niczego w swoim życiu nie żału­
je?*’ - odpowiedział, że niczegó by 
w swoim życiu nie zmienił. Kocha 
Boga, ludzi i pracuję dla ich do­
bra. Cieszy się ogromnym szacun­
kiem i miłością wśród mieszkań­
ców Druskiennik, jak też odwie­
dzających miasto gości z Polski. 
Czuje nadal, że j  est potrzebny lu­
dziom i miasteczku. Nie umie się x 
smucić, bo dobro mieszka w jego 
sercu. Modlitwa i wiara - dodkją 
mu sił na drodze współczesnego 
życia.

Bożena Markowicz 
Fot autorka

Ksiądz Konstanty Gajauskas nie umie się smucić, bo dobro mieszka w 
jego sercu

nie ma ani polskich szkół, ani przedszkoli. Ludzie zapominają swego języka ojczystego. Polacy w
 ------  Druskiennikach wynaradawiają się

ZPL musi walczyc
W Druskiennikach, przy ul. 

Klonio 9, mieści się oddział 
Związku Polaków na Litwie 
(ZPL). W skład oddziału wcho­
dzą kola - katolickie, młodzieżo­
we i koło przewodników. “Ku­

rier Wileński” odwiedził gościn­
nych gospodarzy i spotkał się w 
siedzibie ZPL, zwanej “Domem 
Polskim” z Janem Mankielewi- 
czem - od 1997 roku prezesem 
tego oddziału.

Z  Jakimi problemami boryka się 
oddział ZPL?

Jesteśmy w nieco innej sytu­
acji niż Polacy, np., na Wileńsz­
czyźnie, mieszkający w “skupi­
sku” narodowym. Tutaj, niestety,

“Chcielibyśmy mieć w Druskiennikach przynajmniej polskie przedszkole” - mówią prezes miejscowego oddziału 
ZPL Jan Mankielewicz i kierowniczka kółka katolickiego Janina Miśkinis Fot Marian Paluszkiewicz

Polacy stanowiąmniejszość - wie­
lu ich wyjechało z Druskiennik do 
Polski, podczas tzw. repatriacji 
(1946 r., ostatnia w 1958 r.). Obec­
nie, według naszych obliczeń, w 
Druskiennikach mieszka około 2 
tys. Polaków (na 22 tys. mieszkań­
ców miasteczka). Skład narodo­
wościowy Druskiennik jest bardzo 
różnorodny. Są tu i Litwini, sta­
nowiący większość, ale też i Bia­
łorusini, Ukraińcy, Rosjanie.

Nie mamy swóich szkół, nie 
mamy przedszkoli."Większość ro­
dzin już jest mieszana, niektórzy, 
niestety, zapominająjęzyka ojczy­
stego.

Co robi Z P L , aby polskość w 
Druskiennikach 

uratować?
Uważamy, że naj ważniej szym 

naszym zadaniem jest wychowy­
wanie dzieci w duchu polskości, 
dzieci bowiem stanowią przy­
szłość każdego narodu. W Domu 
Polskim, który od grudnia 1996 
roku mamy dzięki wsparciu finan­
sowemu Stowarzyszenia “Wspól­
nota Polska”, zbierają się dzieci, 
mają tu możliwość kontaktu mię­
dzy sobą, obcowania w języku 
polskim. Staramy się także, szcze­
gólnie w okresie letnim, wysyłać 
dzieci na kolonie do Polski, co 
pozwala im doskonalić swą pol­

szczyznę. W tym roku, dzięki Pol­
skiej Macierzy Szkolnej, wysłali­
śmy na kolonie' ośmioro dzieci. 
Mamy bliskie kontakty z grupą 
AK-owców w  Krakowie. Osoby te 
już od kilku lat zbierają fundusze, 
praktycznie, finansują pobyty 
dzieci z Druskiennik i innych 
miejscowości w Krakowie.

Prócz tego, w naszym oddzia­
le prowadzimy szkółkę polską, 
którą opiekuje się prezes koła ka­
tolickiego pani Janina MiSkinis.

W miejscowej rosyjskojęzycz- 
nej szkole odbywają się zajęcia fa­
kultatywne z języka polskiego. Cór­
ka pani MiSkinis Lucyna Maliszew­
ska prowadzi zajęcia z folkloru pol­
skiego, na których uc2y  dzieci pio­
senek narodowych i religijnych.

Czego prezes 
drusklennlcklego oddziału ZP L 

pragnie najbardziej?
Bardzo bym chciał, aby polskie 

dzieci miały w Druskiennikach, 
przynajmniej, przedszkole. Nato­
miast dzisiejsza polityka władz li­
tewskich jest skierowana na asymi­
lację osób narodowości nielitew- 
skiej. Rodzice, nie mając możliwo­
ści posyłania swoich dzieci do pol­
skich przedszkoli, oddają je do li­
tewskich, co jest najpewniejszą 
drogą do wynarodowienia.

Paweł Kobak
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S p o t k a n ia KURIER

“Człowiek w sanatoriom powinien od nowa odczuć radość życia” ■

Kuracje dla ciała i duszy
We wschodniej części Drukiennik, 

najstarszego I największego uzdrowi­
ska na Litwie (założonego w 1794 r. 
przez króla Stanisława Augusta), w 
m alow niczej m iejscow ości, gdzie  
Rotniczanka wpada do Niemna, już od 
1962 r. działa sanatorium “Draugystć”.

Sanatorium , obecn ie  będące za­
mkniętą spółką akcyjną, znajduje się na 
terenie wielkiego 9-hektarowego parku 
i składa się z  8 budynków mieszkalnych 
|  leczniczych.

Niezwykle łubiane przez odpoczywa­
jących zza granicy są, zdaniem pracow­
ników placówki, drewniane wille “Ratny- 
ćele”, “Genys” i “Nykśtukas”, zbudowa­
ne jeszcze w  1928 roku.

Bar z  koktajlami.. .  ziołowymi
“Nasze sanatorium je s t upoważnione 

przez Ministerstwo Ochrony Zdrowia do 
leczenia takich schorzeń jak: zaburzenia 
funkcjonowania serca i układu krążenia, 
przewodu pokarmowego, aparatu rucho­
wego, układu nerwowego, uszkodzenia 
ortopedyczne oraz skutki promieniowa­
nia jonizującego” - opowiada dyrektor 
placówki Violeta Kaubriene.

Pacjentami i odpoczywającymi w sa­
natorium opiekują się wykwalifikowani 
specjaliści, w tym lekarze chorób we­
wnętrznych.

Sanatorium słynie z  wodolecznictwa z  
zastosowaniem wód mineralnych. Kuracje 
wodne stosuje się wleczeniu wielu schorzeń, 
w szczególności poleca się je  przy chorobach 
utdadu nerwowego i  aparatu ruchowego

Przed rozpoczęciem kuracji specja­
liści sanatorium opracowują program in­
dywidualnego leczenia pacjenta.

Pacjentom oferuje się  leczenie kok­
tajlami ziołowymi, masażem, inhalacją, 
refleksoterapią, terapią manualną, psy­
choterapią, fizjoterapią, kineziterapią, 
te rap ią  aerofitom uzyczną, masażem 
podwodnym, zabiegi borowinowe i ką­
piele.

Kuracja o tajemniczej nazwie “aero- 
fitomuzyczna terapia" polega na lecze­
niu pacjentów oparami z  ziół przy dźwię­
kach relaksującej muzyki. £

W przytulnym barze o nazwie “Fito- 
baras”  wszyscy chętni mogą napić się  
pysznych koktajli ziołowych. “Mamy w 
barze też alkoholowe napoje, jednak tyl­
ko n ie liczni decydują s ię  na  drinka, 
większość woli koktajle ziołowe i her­
batki owocowe” - mówi barman Valdas 
Uleckas.

Na Litwie taniej
Haris Klincaras, st. kineziterapeuta 

opow iada, źe  obecnie do sanatorium 
przyjeżdżają ciężko chorzy pacjenci, któ­
rzy chcą tu odzyskać zdrowie, niewielu 
je st takich, którzy przybywają tu wyłącz­
nie dla relaksu:

“Skierowania do nas otrzymują oso­
by po zawałach i wylewach krwi do móz­
gu. Oprócz tradycyjnych sal do ćwiczeń, 1 
mamy tu specjalny gabinet d a  ergotera- 
pii, gdzie pacjentów po wylewach uczy­
my posługiwania s ię  takimi zwykłymi 
przedmiotami jak  sztućce czy szczotecz­
ka do zębów.**

W  dziale kąpieli wodnych pacjenci 
odbywają kurację wodną, którą stosuje 
się w  schorzeniach aparatu ruchu.

Obecnie w sanatorium odpoczywają 
ludzie różnych narodowości: Litwini, 
Polacy, Rosjanie, Niemcy, obywatele 
Izraela.

Obcokrajowcy przyjeżdżają tu  pry­
watnie. W dziale kąpieli wodnych przy 
jednym z  gabinetów, siedzą dwie miłe 
starsze panie i rozmawiają po polsku. Za­
gadujemy jednąz  nich. Halina Zagrajek- 
Sudecka z  Warszawy w Druskiennikach 
je st po raz piąty. O tym uzdrowisku do­
wiedziała się od swoich znajomych. “W 
tym sanatorium je s t doskonała opieka 
lekarska i niezwykle skuteczne kuracje. 
U rocze są  też spacery nad Niemne - 
mówi pani Halina. - U nas na skierowa­

nie do państwowego 
sanato rium  należy 
czekać dość długo, w 
prywatnym natomiast 
jest drożej.”

Do popularności 
Druskiennik w Polsce 
na pewno przyczynił 
się serial “Klan”. Otóż 
jedna z  bohaterek se­
rialu, seniorka klanu 
Lubiczów, pani Mary­
sia, na kurację mającą 
w zm ocnić je j  nad­
szarpn ię te  zdrow ie, 
wybierała się właśnie 
do Druskiennik!

W sanato rium  
“Draugyste”,  oprócz 
zwykłych “śm iertel­
nych”, swoje zdrowie 
“ reperowali” mężo­
wie stanu naszego pań­
stwa.

Alma Matulavićie- 
ne, asystentka pani dy­
rektor, mówi, że czę­
sto tu kuracje odbywa­
li nie tylko członko­
wie rządu i posłow ie

„Ostatnio wszystkim sanatoriom, w tym też naszemu, wła­
dze zmniejszyły limity na przyjmowanie i  opłatę pobytu pacjen­
tów. Dlatego zmniejszyła się ilość miejsc w  naszej placówce. Tego 
lata pracujemy w  reżimie zimowym. Zamiast430łóżek funkcjo­
nuje 350. Obecnie sanatorium jest wypełnione całkowicie, '-m ów i 
Violeta Kaubriene, dyrektor placówki

na Sejm, ale też ich krewni.

Romanse uzdrowiskowe - 
wymysłem pisarzy i reżyserów?

Pani dyrektor określiłaby takie zja­
wisko raczej jako “ciekawą znajomość”, 
aniżeli “romans”.

“Znany profesor, który zajmował się 
rozwojem uzdrowisk, doktor Meśka, po­
wiedział o tym zjawisku: “Człowiek w sa­
natorium od nowa powinien odczuć ra­
dość życia”. Jeśli więc takie “romanse” 
wpływająpozytywnie na zdrowie naszych 
pacjentów, dlaczego mamy z tym walczyć 
i jakoś to zabraniać?”- uśmiecha się Vio- 
leta Kaubriene. I dodaje poważnie, że 
obecnie do sanatorium  s ą  kierowani 
ciężko chorzy pacjenci, którzy o roman­
sach uzdrowiskowych, takich z  powieści 
Maupassanta, nawet nie myślą.

W czasie wolnym od zabiegów pa­
cjenci mogą spędzać czas na “Wieczo­
rach relaksu**, “Literackich spotkaniach” 
lub na wykładach znanych profesorów 
medycyny. Są jeszcze różne wycieczki i, 
oczywiście, tańce. “Jeśli któregoś wie­
czoru nie bywa tańców, niektórzy miesz­

kańcy sanatorium są bardzo rozczarowa­
ni i zdenerwowani. W Druskiennikach od 
dziecka słyszałam rozmowy o uzdrowi­
skowych romansach” - mówi Alma Ma- 
tule vićiene.

Pewien stały  byw alec sanatoriów, 
który ze zrozumiałych przyczyn zechciał 
zachować anonimowość, wyznał, że zja­
wisko romansów uzdrowiskowych ob­
serwuje się w sanatoriach już  dawno i 
n ie  wygląda, że wymrze: “Ludzie zapo­
znają się na tańcach i potem wspólnie 
wesoło spędzają czas, kurują duszę i cia­
ło ... Pamiętam, jeśli ktoś n ie znajdował 
sobie w czasie pobytu w sanatorium cza­
sowej “drugiej połówki”, to zwracał się 
do przyjaciół, by mu pomogli w poszu­
kiwaniach, bo mu skierowanie “spali 
się”  darmo.

Wypoczywać w sanatorium  “Drau- 
gyste” może każdy, kto otrzyma skiero­
wanie od  lekarza lub kupi skierowanie 
prywatnie - cena dnia pobytu waha się 
od 52 do 83 litów. W cenę wchodzi za­
kwaterowanie, wyżywienie i  leczenie.

Sabina Kozłowska 
Fot. M arian Paluszkiewicz

Kineziterapeuta Aldona Launikonienś uprawia z  pacjentami indywidualne ćwiczenia i  ergołe- 
rapię

Barman VakJas Uleckas i  asystentka dyrektora Alma Matule viaene w 
prezentują niezwykle pożyteczne dla zdrowia koktajle ziołowe
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 Leżenie plackiem  na słońcu gwarantuje raczej oparzenia skóry i udar cieplny, aniżeli p iękną czekoladow ą opaleniznę

Opalaj się zdrowo!
Ponieważ na uciążliwe sma­

żenie się na słońcu, powszechnie 
znane jako całodzienne opalanie 
się ( cel: “żeby mocniej wzięło”), 
w większości decydują się kobie­
ty, niniejszy artykuł dedykuje­
my tym właśnie męczennicom, 
które dla urody czasami są go­
towe poświecić nawet zdrowie.

Otóż, drogie czytelniczki, za­
pewne żadna z was nie zastana­
wiała się, jakimż to cudownym 
sposobem nasza skóra pod wpły­
wem promieni słonecznych z bia­
łej staje się czekoladowo - brązo­
wą. Wyjaśniamy: światło słonecz­
ne - to nic innego, jak różnej dłu­
gości promienie ultrafioletowe 
UVA i UVB oraz promienie pod­
czerwone. Każdy z tych promieni 
jest wchłaniany w coraz to głęb- 
*sze warstwy skóry. Np. UVB sku­
piają się na powierzchownej war­
stwie skóry wywołując jej zaczer­
wienienie, które potem staje się 
opalenizną. Częśó tych promieni 
dociera do głębszych warstw skó­
ry i może uszkodzić DNR - infor­
macyjny bank, w którym znajdu­
je się genetyczny kod naszych ko­
mórek! Najbardziej niebezpiecz­
ne są promienie UVA, które wy­
wołują starzenie się skóry, ponie­
waż pod ich wpływem traci ona 
elastyczność. Z kolei promienie 
podczerwone uszkadzają kapila- 
ry (włoskowate naczynia krwiono­
śne). /

Jeśli podczas “smażenia się” 
zaczniemy odczuwać nieprzyjem­
ny świąd skóry, pojawią się za­
czerwienienia - będzie to znak, że 
nasza skóra ma dosyć promieni 
słonecznych. Zbieramy wtedy 
manatki - i w cień!

Opalajmy się aktywnie
Dla tych, którzy nigdy nie zre­

zygnują z opalania się w stylu “im 
dłużej na słońcu,, tym ładniej”, ra­
dzimy robić to profesjonalnie, ko­
rzystając z kosmetycznych mle­
czek i olejków z zabezpieczający­
mi od szkodliwych promieni fil­

trami. Najlepiej korzystać ze sło­
necznych wanien rano do godz.
12.0Ó oraz po godz. 16.00 wieczo­
rem, ponieważ wtedy promienie 
słoneczne padają na ziemię pod 
kątem i są najmniej szkodliwe. 
Jeśli chcemy opalić się równo­
miernie, musimy poświęcać opa­
laniu się codziennie coraz więcej 
czasu. Jeśli nie chcemy, aby rezul­
tatem naszego kilkudniowego 
opalania się była skóra opalona 
nierównomiernie “a la lampart”, 
musimy opalać się ąjctywnie ( bie­
gać, grać w piłkę, ostatecznie spa­
cerować nad morzem lub jezio­
rem), a nie leżeć plackiem. Uwa­
ga: rozpoczynamy seanse od 15 - 
20 minut. W pierwszych dniach j  
należy też korzystać z kosmety­
ków do opalania się, mających 
największe filtry (flakoniki z cy­
frami 12 - 20).

Tajemnicze filtry
Większość pań rezygnuje z 

kosmetyków ochronnych, ponie­
waż sądzi, że filtry hamują proces 
opalania się. Nic bardziej mylnej 
go! Do opalenia się skórze wystar­
czy około 20 % docierających do 
niej promieni słonecznych. Zada­
niem filtrów jest to, aby nie prze­
puszczać zbyt dużej ilości tych 
promieni, ponieważ mogą one 
uszkodzić komórki skóry. Na 
ochronnych kosmetykach do opa­
lania się są zazwyczaj umieszczo­
ne numerki, zwane faktorami, któ­
re informują, ile czasu rńożemy 
przebywać na słońcu, korzystając 
z tego kremu. Obliczamy w nastę­
pujący sposób: cyfrę wypisaną na 
kosmetyku, np. 4, mnożymy przez 
15 ( bezpieczny czas przebywa­
nia na słońcu).Otrzymamy liczbę 
60. A Więc, w przypadku używa­
nia tego kosmetyku nasza skóra 
będzie ochraniana przed szkodli­
wymi promieniami w ciągu godzi­
ny.

Ochronnym środkiem należy 
smarować się co 1,5 - 2 godziny. 
Najbardziej wrażliwe miejsca -

Południowe upały można przeczekać huśtając się w hamaku, w cieniu palmy, z  kokosem w dłoni... Fot archiwum

nos, policzki, okolice oczu, szyję, 
uda należy smarować większą ilo­
ścią kremu.

Leki słońca nie lubią
Będąc na plaży nie zapominaj­

my popijać sobie od czasu do cza­
su, najlepiej mineralną wodę, po­
nieważ pocąc się organizm traci 
dużo płynów.

Dermatolodzy radzą także, 
aby wybierając się na plażę nie 
wylewać na siebie flakonika per­
fum, ponieważ składniki wcho­

dzące w skład perfum mogą wy­
wołać alergię. W perfumowanych 
miejscach mogą także pojawić się 
pigmentowe plamy!

| Należy też pamiętać, że nie 
wplnó opalać pieprzyków, ponie­
waż niektóre z nich pod wpływem 
słońca mogą przekształcić się w 
nowotwory złośliwe. Jeśli zauwa­
żymy, że pod wpływem słońca 
zmieniły one zabarwienie, swę­
dzą, krwawią lub zwiększyły swo­
ją  objętość - należy niezwłocznie 
zwrócić się do lekarza.

Zażywając niektórych leków 
takich, jak: antybiotyki, uspokaja­
jące, nasercowe, moczopędne, 
antydepresanty, nie wolno opalać 

i się na słońcu - grozi to komplika­
cjami zdrowotnymi, takimi jak np. 
alergia.

A więc, pamiętajmy, że długie 
leżenie plackiem na słońcu i sma­
żenie się bez żadnej ochrony, gwa­
rantuje nam raczej poparzenia 
skóry, udar słoneczny i  wizytę u 
lekarza, aniżeli piękną czekolado­
wą opaleniznę.

t Opr. Jolanta Kozłowska

Cebula
. Apteczka natury Magia zapachów

Cebula jest prastarą i od tysiącleci uprawianą jarzyną. W medycynie ludowej sto­
sowano ją  na owrzodzenia i trudno gojące się rany. Obecnie jest zalecana w wielu 
krajach jako lek dietetyczny przy cukrzycy - w postaci zup i sosów.

Cebula jest bardzo dobrym surowcem obniżającym ciśnienie krwi i z tego powodu szcze- . 
golnie polecana w nadciśnieniu (jeśli nie występująjednocześnie zaburzenia trawienia.)

Stosowana jest również w schorzeniach dróg oddechowych, jak nieżyty oskrzeli, astma, 
koklusz oraz zaburzenia przewodu pokarmowego. Zewnętrznie - w postaci okładów na trudr 
no gojące się rany, owrzodzenia, czyraki i ropnie. Świeża cebula ma właściwości zapobiega­
nia tzw. chorobie górskiej.

Postacie leku
Miazga do okładów. Świeżą cebulę utrżeć na bardzo drobnej tarce lub zemleć na 

maszynce. Otrzymaną masę - rozsmarować na gazie i przykładać na miejsce objęte 
bólem reumatycznym. Cebula spowoduje miejscowe zaczerwienienie skóry.

Uwaga! W trudno gojących się ranach, czyrakach, ropniach, owrzodzeniach itp., 
aby uniknąć dodatkowego zaczerwienienia skóry, stosujemy okłady z gotowanej ce- 

L buli. Traci ona w tej postaci swoje właściwości wywołania przekrwienia skóry, zacho­
wuje natomiast w pełnej sile działanie bakteriobójcze.

Syrop z cebuli. Dobrze utartą cebulę wymieszać z miodem lub syropem ( w rów­
nych częściach), podgrzać i wycisnąć przez płótno. Pić po łyżce stołowej 3 - 5  razy 
dziennie (dzieci - po łyżeczce herbatniej).

Sok z cebuli. Dobrze posiekaną cebulę posypać cukrem, pozostawić w ciepłym 
miejscu na kilka godzin, wycisnąć sok przez płótno. Pić 2 - 4 razy dziennie po łyżce.

O soku z cebuli pisał Falimirz, zalecając go m.in. na porost włosów: ”...albowiem 
L ostr°ści otwiera dziureczki w brodzie i indziej, a tak czyni drogą włosom ku
yrychłemu roszczeniu, a to jest rzecz d o św ia d czo n a .

Aromaterapia jest metodą 
wykorzystującą olejki eteryczne 
uzyskiwane z różnych części ro­
ślin. Stosuje się ją  w celach lecz­
niczych i jako terapię wspoma­
gającą. Odpowiednio przygoto­
wane olejki są wykorzystywane

w różnych zabiegach (masaże, 
nacieranie, kąpiel, inhalacje, 
wdychanie oparów).

Głównym celem aromaterapii 
jest psychiczne i fizyczne wzmoc­
nienie pacjenta. Metoda ta przy­
śpiesza powrót do zdrowia.

Lawenda - odpręża i relaksuje, pomaga zlikwidować napię­
cie i stres; by zapewnić sobie spokojny sen, wystarczy wziąć 20 
- minutową kąpiel z dodatkiem soli lawendowej, a następnie 
rozpylić na poduszkę i w sypialni olejek tej rośliny.

M andarynka - dostarcza energii i witalności, poprawia na­
strój; porannym zastrzykiem zdrowej energii może być kąpiel z 
orzeźwiającym żelem.

Zielona herbata - wprowadza wewnętrzną harmonię i spo­
kój; służy temu zarówno kąpiel z dodatkiem soli aromatycznej, 
jak i woń świec zapachowych i kadzidełek.

Jaśmin - rozbudza zmysłowość i kobiecość; namiętną at­
mosferę można stworzyć dzięki zapachowej kąpieli, potpourri 
|  suszone kawałki kwiatów, liści, owoców) czy aerozolowi do 
ciała.

^Napodstawje Wł^Hteratury medycznej* 
^czaśopiśm^Cl&Udia” i “Edita’̂ ^^: 

g ^strQn^pEjygotowałaSabina Kozłowska
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Premier Stiepaszyn wrócił z USA do ^-"j-

Namawiał do inwestowania w Rosji

Premier Rosji Siergiej Stiepaszyn oświadczył, że jest zadowolony z wyników wizyty Jako człowiek, jako premier 
oraz jakopartner wiceprezydentś". Fot.EPA-ELTA

Szef rosyjskiego rządu Sier­
giej Stiepaszyn wrócił w środę 
do Moskwy z 3-dniowej wizyty 
w USA. Oświadczył, że jest za­
dowolony z wyników wizyty za­
równo „jako człowiek, jak  i jako 
prem ier oraz jako partner wi­
ceprezydenta” Gore’a.

Stiepaszyn spotkał się w USA 
z wiceprezydentem Albertem Go­
re’em, z którym współprzewodni­
czy amerykańsko-rosyjskiej komi­
sji ds. współpracy gospodarczej i 
technologicznej. Został też przy­
jęty przez prezydenta Billa Clin­
tona, z którym rozmawiał o sto­
sunkach międzynarodowych i 
dwustronnych.

Zabiegał m. in. o poparcie 
amerykańskiego prezydenta dla 
przyznania Rosji kredytów z Mię­
dzynarodowego Funduszu Walu­
towego w'wysokości 4,5 miliarda 
dolarów.

Stany Zjednoczone i.Rosja 
zdecydowały podczas wizyty, że 
w sierpniu rozpoczną w Moskwie 
rozmowy poświęcone traktatowi 
START-3, co może doprowadzić 
do dalszego ograniczenia ich ar­
senałów nuklearnych. 9 __ - -

Zapowiedziane rozmowy nad 
START-3 będą pierwszymi na te­
mat daleko idących redukcji bro­
ni, które mogą doprowadzić do 
zmniejszenia liczby głowię ato­
mowych, posiadanych przez każ-

dą ze stron, do maksimum 2 ty­
sięcy.

Nie ratyfikow any jeszcze 
przez Rosję START-2 przewidu­
je  redukcję takich głowic przez 
każdą ze stron do 3,5 tys. przed 
rokiem 2003.

Stiepaszyn zapewnił stronę

amerykańską, że spróbuj e jeszcze 
tej jesieni doprowadzić do ratyfi­
kacji układu START-2, który zo­
stał zawarty przed ponad sześciu 
laty. Zapowiedział, że jego rząd 
ponownie skieruje dokument do 
ratyfikacji przez Dumę, która już 
raz.odrzuciła układ.

Rosyjski premier spotkał się 
w USA także z przedstawiciela­
mi amerykańskiego biznesu, któ­
rych namawiał do inwestowania 
w Rosji, zapewniając, że jego 
kraj szybciej niż przewidywano 
wychodzi z  kryzysu gospodar­
czego.

„Chore” mięso 
- do Belgii

Władze belgijskie przygoto­
wują się do wykupienia i Zniszcze­
nia wszystkich podejrzanych o 
skażenie dioksynami produktów 
wieprzowych - sprzedanych w 
Belgii jak  i wyeksportowanych.

Wielka operacja skupu, która 
będzie dla Belgii bardzo kosztow­
na, obejmie świeże mięso, mro­
żonki, mięso mielone, wszystkie 
wędliny i przetwory wieprzowe, 
sprzedawane w supermarketach, 
małych sklepach i restauracjach. 
Decyzję taką powzięto w związ­
ku z faktem, że władze belgijskie 
nie są w stanie wyodrębnić z całą 
pewnością produktów wieprzo­
wych, pochodzących z 233 chlew­
ni - podejrzewanych, że nastąpiło 
w nich skażenie świń dioksynami.

Chiny kontra USA
W Pekinie wznowiono ame- 

rykańsko-chińskie rozmowy w 
sprawie odszkodowania, jakie 
miałyby zapłacić Stany Zjedno­
czone za omyłkowe zbombardo­
wanie przez samoloty NATO 
ambasady Chin w Belgradzie.

Poprzednia runda rozmów nie 
przyniosła rezultatu - amerykańscy 
negocjatorzy po dwu tygodniach 
powrócili do Pekinu. Delegacji USA 
przewodniczy doradca prawny De­
partamentu Stanu David Andrews.

Strona amerykańska w czasie 
ostatniej tury rozmów wystąpiła 
także o wypłatę odszkodowań 
przez Chiny za szkody, powstałe 
w czasie majowych ataków na pla­
cówki USA wChRL. Zorganizo­
wane grupy Chińczyków obrzuca­
ły kamieniami siedziby ambasady 
i konsulatów amerykańskich, de­
molowały samochody.

Na podstawie doniesień PAP 
przygotował Paw eł K obak

90 min USD wynoszą straty z powodu 
wojny w Jugosławii -

Przygotowania do pogrzebu zamordo­
wanych 14 Serbów-

Koszty wojny Pożegnanie w Graczko
90 min USD (161 min nowych lewów) wyno­

szą bezpośrednie straty Bułgarii od początku woj­
ny w Jugosławii - powiedział we wtorek minister 
handlu i turystyki Walentin Wasilew. Dodał, że 
straty pośrednie wynoszą 8,3 min USD. ' 

Minister jest szefem komisji międzyresortowej, 
badającej następstwa kryzysu kosowskiego na go­
spodarkę bułgarską, zwrócił uwagę, że ograniczył on 
dostęp Bułgarii do rynków Europy Zachodniej i Srod- 
kowej zpoWodu zablokowania tradycyjnych szlaków 
transportowych przez Jugosławię. Zniszczone mo­
sty na Dunaju zmuszają Bułgarię do korzystania z 
tras wiodących przez Rumunię, co znacznie podnosi 
koszty produkcji. i4iandlu.

W liście do dowódcy ONZ-owskich, dowodzo­
nych przez NATO, międzynarodowych sił pokojo­
wych dla Kosowa KFOR, gen. Michaela Jacksona 
sofijskie ministerstwo handlu i turystyki zapropono­
wało, by KFOR wykorzystał Bułgarię jako bazę wy­
poczynku swoich żołnierzy.

Minister Wasilew powiedział, że 224 firmy 
bułgarskie zgłosiły chęć udziału w powojennej od­
budowie Kosowa i Serbii.

Ewgenia Manołowa

W kosowskim mieście Graczko trwają przygo­
towania do uroczystego pogrzebu 14 serbskich chło­
pów, zamordowanych pod koniec ubiegłego tygodnia.

W pogrzebie, organizowanym przez cerkiew 
prawosławną, weźmie udział m.in. administrator 
ONZ w Kosowie Bernard Kouchner. Po przepro­
wadzeniu sekcji w  Prisztinie zwłoki 12 z 14 serb­
skich ofiar masakry w Graczku zostały we wtorek 
przekazane rodzinom i zostanąpochowane w rodzin­
nej wsi. Według Belgradu, zwłoki zabitych mężczyzn 
były tak zdeformowane, że rodziny miały trudności 
z ich identyfikowaniem.

Nad bezpiecznym przebiegiem ceremonii czuwać 
będzie około stu brytyjskich żołnierzy z międzyna­
rodowych sił pokojowych w Kosowie (KFOR). 
Graczko leży 25 kilometrów na południowy zachód 
od stolicy Kosowa Prisztiny.

Grupa serbskich chłopów z Graczka została za­
bita przez nieznanych sprawców w ubiegły piątek. 
Zbrodnię potępiła w poniedziałek Rada Bezpieczeń­
stwa ONZ. Rada wyraziła „poważne Zaniepokoje­
nie” w związku z aktami przemocy w Kosowie, pod­
kreślając konieczność zapewnienia bezpieczeństwa 
wszystkim mieszkańcom tego terytorium.

Polska
Wieloletnie zaniedbania

Trudności z wprowadzaniem 
reformy ochrony zdrowia wyni­
kają z wieloletnich zaniedbań 
ministerstwa zdrowia - twierdzi 
Najwyższa Izba Kontroli.

„Mamy pretensje do mini­
strów zdrowia, że w nieodpowied­
ni sposób nadzorowali system 
ochrony zdrowia i nie stworzyli 
takich mechanizmów, które ogra­
niczyłyby proceder zadłużania 
Zakładów Opieki Zdrowotnej” - 
powiedział na środowej konferen­
cji prasowej wiceprezes NIK Ja­
cek Jezierski.

Pomocny Geremek
W nocy z wtorku na środę szef 

MSZ Bronisław Geremek wrócił do 
Polski z wizyty na Bliskim Wscho­
dzie, a wraz z nim 34 polskich tury­
stów, którzy - gdyby nie rządowy 
samolot - nie mieliby jak wrócić w 
związku z kłopotami firmy Alpina 
Tóur. W drodze powrotnej samo­
lot ministra spraw zagranicznych 
wylądował w Salonikach, by zabrać 
grupę polskich turystów.

Wolny rabin
W arszaw ska p ro k u ra tu ra  

odmówiła wszczęcia śledztwa w 
sprawie domniemanego zniewa­
żenia narodu polskiego i obrazy 
uczuć religijnych przez b. naczel­
nego rabina Polski. O wszczęcie 
śledztwa wystąpiła prawicowa 
organizacja młodzieżowa.

W czerwcu, podczas spotkania 
z  Janem Pawłem II, rabin Mena- 
chem Joskowicz - odnoszącsię.do 
pozostawienia na oświęcimskim 
Żwirowisku tzw. krzyża papieskie­
go - powiedział: „Proszę, aby pan 
papież dał wezwanie do swoich 
ludzi, by także ten ostatni krzyż wy­
prowadzili z tego obozu”

Zaatakowano księdza
41-letnia kobieta, prawdo­

podobnie chora psychicznie, za­
atakowała księdza odprawiają­
cego mszę w warszawskim ko­
ściele. Zatrzymali ją  wierni - po­
informowała w środę policja.

Do zdarzenia doszło we wto­
rek w kościele Najświętszej Ma­
rii Panny przy ul. Domaniewskiej. 
„Z ołtarza kobieta zrzuciła kielich, 
hostię, komunikanty i kwiaty. 
Wyrwała z rąk księdza modlitew­
nik. Krzyczała „Bóg ciebie znisz­
czy** - powiedział Andrzej Browa- 
rek z zespołu prasowego Komen­
danta Stołecznego Policji. Dodał, 
że policja ustaliła, iż ta sama ko­
bieta zaatakowała kilka dni temu 
w konfesjonale innego księdza. 
Sprawę prowadzi policja na Mo­
kotowie.

„Wakacje’99 -  bez sekt”
Członkowie Ogólnopolskie­

go Komitetu Obrony przed Sek­
tami (OKOPS) oraz studenci 
Wyższej Szkoły Zarządzania w 
Częstochowie rozpoczęli w śro­
dę rozdawanie w tym mieście 
ulotek w ramach ogólnopolskiej 
akcji „W akacje’99 - bez sekt”

„Wakacje są zawsze okresem 
zwiększonej aktywności werbow­
ników do różnych sekt. W ciągu 
dwóch wakacyjnych miesięcy uda­
je im się „złowić” więcej ludzi, niż 
przez pozostałych 10 miesięcy w 

-roku” - powiedział przewodniczą­
cy OKOPS Ryszard Nowak.
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Liga Mistrzów  Pływackie mistrzostwa Europy w Stambule

Rewanż czwartego sierpnia w *ina*e n>e popłynie
m m M istrz  Europy jun io rów  walczenia brązowego medalu

Porażką 0:2 zakończyło się 
pierwsze spotkanie „Żalgirisu” 
z kijowskim „Dynamo” w dru­
giej rundzie kwalifikacyjnej Ligi 
Mistrzów. Autorem strzelonych 
goli był dwudziestoletni napast­
nik gospodarzy Maksim Szac­
kich. Pierwszą bramkę Szackich 
zdobył (głową) w 39 minucie 
meczu, drugą w 78 min.

O tym, czy „Żalgiris” awansuje 
do trzeciej rundy kwalifikacyjnej, 
zadecyduje ostatecznie spotkanie 
rewanżowe 4 sierpnia w Wilnie.

Czy ma mistrz Litwy szansę 
wygrania awansu, pytaniem łatwym 
nie jest. Zdaniem prezesa wileń­
skiego klubu Janusza Łopucia (na 
zdjęciu) szanse jednak zawsze są, i 
to nawet, gdy wydaje się ich nie być
- „piłka jest okrągła jak fortuna, a ta 
z kolei kołem się toczy. Nawet tak 
renomowana piłkarska firma jak 
„Dynamo” może mieć gorszy dzień 
i cała sztuka wówczas polega na 
tym, by umiejętnie to wykorzystać”
- podkreślił właściciel „Żalgirisu”.

Nie ma co się oszukiwać, mając 
zarywała mistrza Ukrainy. Na szczę­
ście liczyć musiał nawet monachij­
ski „Bayem”, który półfinał poprzed­
niej edycji Ligi Mistrz wygrał z „Dy­
namo” 1:0 dopiero w rewanżu i to 
na własnym boisku (pierwszy mecz 
3:3). Co prawda, dzisiaj „Dynamo” 
jest osłabione brakiem w zespole ta­
kich asów, jak Andrięj Szewczenko
- sprzedany dla „Milanu” za 25 min 
USD oraz Oleg Łużnin - kupiony 
przez londyński „Arsenał” za 3 min 
USD. Jednak statystyka przemawia 
i tak na korzyść ukraińskiej forma­
cji.

■ W BordeauxFrancuzi 
PhnippeJoualin^RogórChassat 
i Jean-Pierre Amat oraz Rosjanki 
Gałkina, Gołdobina.Gerasirtiie- 
nok zdobyli złote medale w kon­
kurencjach drużynowych 
strzostw Europy w strzelaniach 
kulowych.

Francuzi wygrali strzelanie z 
karabinu 50 m, 60 kul, w pozycji 
leżącej, a Rosjanki triumfowały 
w strzelaniu z karabinu 50 m w 
trzech postawach.

■ Drużyna Phóenlx Mer­
cu ry przerwała zwycięską pas­
sę koszykarek Utah Starzż. Ze­
spół Polek Małgorzaty Dydek i 
Krystyny Lary przegrał z Pho- 
enix 73:86 (30:38)*

Małgorzata Dydek występo­
wała na parkiecie przez 15 ml- 
nutBPtyś" zdobył w tym czasie 
8 pkt i miał taką samą liczbę 
zbiórek. Druga z Polek Krysty­
na Szymańska-Lara przebywa­
ła na parkiecie hali America 
West Arena Zaledwie cztery 
minuty i nie zdołała zdobyć 
punktu.

■ Ponad tonę srebra trze­
ba będzie przeznaczyć na wybi­
cie medali Igrzysk 27 Olimpiady 
w Sydney 2000 roku. Wykonane 
wyłącznie w Australii cenne krąż­
ki będą kosztować organizatorów 
150 000 USD.

Srebro na medale zostanie 
zużyte zarówno w postaci czyste 
go kruszcu, dla zdobywców dru­
gich miejsc, a także jako materiał 
wyjściowy dla wytopienia złotych 
i brązowych trofeów igrzysk.

„Dynamo” - to nie tylko sze­
ściokrotny z rzędu mistrz kraju, jest 
również zdobywcą 13 tytułów mi­
strza byłego ZSRR oraz dwukrotny 
triumfator turnieju o Puchar Zdo­
bywców Pucharów (1975 i 1986 
rok).

Od 74 roku do dzisiaj trenerem 
tej drużyny (z przerwą w latach 
1990-96) jest jeden z najwybitniej­
szych szkoleniowców w Europie 
Walerij Łobanowski. Jego trener­
skiego kunsztu zachwalać nie trze­
ba. Rezultaty mówią same za sie­
bie.

. Do wczoraj „Żalgiris” z  „Dyna­
mo” rozegrał 20 meczów (w latach 
1953-1989 w klubowych mistrzo­
stwach ZSRR). Z tej liczby „poty-

Fot. Marian Paluszkiewicz

czek” wilnianie wygrali zaledwie 5, 
przegrali 10, resztę zremisowali. 
Różnica bramek 32:15 na korzyść 
„Dynamo”.

Wczorajsze spotkanie było 
pierwszym meczem tych drużyn 
jako klubowych mistrzów nie­
podległych państw. Zadanie, ja ­
kie postawili szkoleniowcy „Żal­
girisu” swoim piłkarzom przed 
wyjazdem do Kijowa, sprowa­
dzało się do bardzo prostej for­
muły - zachować twarz. Samo­
ocena stołecznej drużyny brzmi 
następująco: „wileński zespół 
jest zbyt młody, przez co niewy­
starczająco doświadczony, by do­
równać jednej z najlepszych ekip 
w Europie”.

Piłkarski Puchar Konfederacji

Nonszalancja Meksyku 
szansą dla Egiptu

Boliwia zrem isow ała z 
Arabią Saudyjską 0:0, a Mek­
syk z Egiptem 2:2 (2:0) w me­
czach g rupy A piłkarskiego 
Pucharu Konfederacji.

Trener reprezentacji Egiptu, 
Mahmoud Al-Gohary po meczu 
powiedział, iż ten remis znacznie 
podbudował jego piłkarzy, utrzy­
mali szanse awansu do następnej 
rundy. Początek spotkania zapo­
wiadał jednak porażkę Egipcjan.

W 62 minucie meczu z boiska 
- druga żółta kartka - usunięty zo­
stał Egipcjanin Yasser Radwan. W 
tym momencie gospodarze tur­
nieju, piłkarze Meksyku, prowa­
dzili 2:0...

Meksykanie meczu jednak nie 
wygrali. Dwie bramki grającej w 
liczebnym osłabieniu, ale i z wiel­
kim zaangażowaniem drużyny 
egipskiej - zapewniły jej remis.

Pierwszą bramkę dla Egiptu 
zdobył w 79 min Hassan Ahmed, 
po błędzie m eksykańskiego 
bramkarza Jorge Camposa. Dru­
gi gol był dziełem Ibrahima Sa- 
mira, który „potężnym” strzałem 
z rzutu wolnego, z ok. 30 m - przy 
niefrasobliwie ustawionym mu­
rze rywali - uzyskał wyrównanie. 
Trudno się dziwić, że kilkadzie­
siąt tysięcy widzów na stadionie 
Azteków gwizdami żegnało swo­
ją  drużynę.

Meksykanie szybko zdobyli

■ p y  m  ■
reprezentant Litwy Rolandas 
Gimbutis w półfinałowym wy­
ścigu m istrzostw  Europy na 
100 m stylem dowolnym uzy­
skał trzynasty rezultat (50,43 
sek. - czyli 0,12 sek. od rekor­
du życiowego) i do finału nie 
awansował.

Najlepszym rezultatem w 1/2 
finału popisał się Holender Pie­
ter van den Hoogenband - 48,74 
sek.

Drugi czasem finiszował mul- 
t i medalista mistrzostw świata i 
olimpijski Rosjanin Aleksander 
Popow.

Polak Bartosz Kizierowski 
dystans 100 m st. dow. pokonał w 
49,98 sek. (4 rezultat 1/2 finału), 
zostając pierwszym w historii 
wśród „biało-czerwonych”, który 
ten dystans popłynął poniżej 50 
sekund.

Arunas Savickas, występujący 
w finale wyścigu na 100 m sty­
lem grzbietowym we wtorek mógł 
mówić o wielkim pechu. Do wy-

Ha brązowego if lP  
brakło mu zaledwie 0,19 sek., 
przez co rywalizację zakończyłna 
(wysokim) czwartym miejscu.

Rezultat 56,06 sek. - to naj­
lepszy czas, jaki udało mu się w 
życiu uzyskać na tym dystansie.

Mistrzostwo Europy zdobył 
Niemiec Stev Tholeke - 55,16 
sek. „Srebro” wręczono Chorwa­
towi Gordanowi Kozulejowi za 
wynik 55,84 sek. Medal brązo­
wy wywalczył izraelski zawodnik 
Eithan Urbach - '55,87 sek.

Z kolei Polak Mariusz Siem- 
bida z pierwszym czasem awan­
sował do środowego finału 50 m 
st.grzbietowym. Jego wynik - 
26,06 jest jednocześnie rekor­
dem mistrzostw Europy.

Również Szwedka Anna-Ka- 
rin Kammerling pobiła w Stam­
bule pływacki rekord świata na 50 
m stylem motylkowym, uzysku­
jąc 26,29 s. Poprzedni rekord na­
leżał do niej i wynosił 26,39 s. 
Został ustanowiony 1 lipca w 
Halmstad.

■ 18. Maraton Juranda

Balćiunas I Kowal zwycięzcami
Litwin ArOnas Balćiunas i 

Białorusinka Nina Kowal zwy­
ciężyli w Szczytnie w 18. Ma­
ratonie Juranda. Upalna pogo­
da poważnie osłabiła siły 128. 
zaw odniczek  i zaw odników , 
którzy uzyskali znacznie gorsze 
czasy od rekordów życiowych.

- Mój rekord to 2 godziny 18 
minut - powiedział triumfator. - 
Przed biegiem czułem się bardzo 
dobrze i sądziłem, że uzyskam 
czas niewiele gorszy. Niestety, 
upał i wysokie ciśnienie przekre­
śliły nadzieje na dobry wynik.

Takich problemów nie mieli

inwalidzi na wózkach. Ich upał nie 
przyhamował. Jeden z najlep­
szych czasów w Polsce osiągnął 
Zbigniew Baran (Start Bielsko- 
Biała) - 1:41.05. Aż o 7 minut 
wyprzedził oń rekordzistę wśród 
„wózkarzy”, Bogdana Króla (Start 
EB Elbląg).

Oprócz maratonu odbył się po 
raz czwarty Bieg Juranda ha dy­
stansie 3 km. Jako pierwsi linię 
mety minęli jednocześnie dwaj 
Litwini - Witold Wojtkiewicz i 
Tomas Navickas. Wśród kobiet 
zwyciężyła Aneta Świtaj (ZST 
Olecko).

■ Dookoła Portugalii

prowadzenie - w 15 minucie 
bramkę uzyskał Pavel Pardo, po 
zagraniu najskuteczniejszego pił­
karza turnieju Cuauhtemoca Blan­
co. W 26 min. było 2:0, gdy Jose 
Manuel Abundis uzyskał swego 
drugiego gola w turnieju - głową, 
po rzucie rożnym, wykonywanym 
przez Germana Villę.

Wysokie prowadzenie plus 
gra w liczebnej przewadze spowo­
dowały, iż w miarę upływu czasu 
piłkarze meksykańscy zaczęli grać 
coraz bardziej nonszalancko. Nie 
podobało się to publiczności, któ­
ra gwizdami kwitowała niektóre 
zagrania swoich piłkarzy, co z . 
kolei ich deprymowało...

Wszystko to ̂  było wodą na 
młyn piłkarzy Egiptu.

Wygrana Surkowa w Loule
-Drugi etap wyścigu kolar­

skiego Dookoła Portugalii, z 
Santiago do Cacem, do miej­
scowości Loule (208 km), wy­
grał po finiszu z peletonu Ro­
sjanin Ju rij Surkow z portugal­
skiej grupy LA-PecoL

Wyprzedził on Portugalczyka 
Candido Barbosę (Banesto) i swo­
jego kolegę z drużyny, Litwina Sau- 
liusa Sarkauskasa. Piąte miejsce za­
jął Zbigniew Piątek (Mróz).

Żółtą koszulkę lidera zacho­
wał triumfator pierwszego etapu, 
Włoch Fulvio Frigo z ekipy Selle 
Italia.

Dotychczas nie pokazał się na 
finiszach zawodnik, który miał 
być głównym bohaterem takich

Ronaldinho - skrom na gw iazda
Wschodząca gwiazda brazylijskiego futbolu, Ronaldinho, nie 

zamierza ulec pokusom płynącym z wielu zagranicznych klubów, 
a chce „zadomowić się” w reprezentacji „canarinhos”.

Grający w narodowych barwach w Pucharze Konfederacji w Mek­
syku, Ronaldinho postanowił nie zwracać uwagi na oferty, w tym jedną 
z europejskiego klubu, który chce wyłożyć za niego okrągłą sumę 
27 min USD.

„Wyrastałem w zwykłej rodzinie i nie zamierzam porzucać obo­
wiązujących w niej zasad. Moim głównym celem jest obecnie gra w 
reprezentacji i nie mam zamiaru zwracać uwagi na pogłoski, które 
mogą mi w tym przeszkadzać” - powiedział Ronaldinho.

Mimo wszystko skromna gwiazda futbolu przyzwyczaja się do 
dziennikarskich porównań ze sławniejszym krajanem, Ronaldo, któ­
rego na razie nie niepokoi rosnąca popularność „małego Ronaldo”.

końcówek, Włoch Ivan Quaranta 
z ekipy Mobilvetta. Quaranta wy­
grał dwa etapy tegorocznego Giro 
d’Italia, pokonując samego Mario 
Cipolliniego, najlepszego sprin­
tera ostatniej dekady. Do tej pory 
lider Mobilvetty nie radzi sobie 
na finiszach w Portugalii.

Zbigniew Piątek był we wto­
rek bardzo blisko podium. „Półto­
ra kilometra przed metą, odsko­
czyłem od peletonu z  czwórką ko­
larzy z portugalskich grup. Była 
szansa na to, byśmy finiszowali 
przed główną grupą, ale kilkaset 
metrów przed metą zabrakło ko­
goś, kto pociągnąłby ucieczkę - 
opowiadał Piątek. - Oglądaliśmy 
się na siebie i w końcu „nakryli” 
nas. Surkow zdążył jeszcze wy­
grać etap, ale Barbosa i Sarkau- 
skas finiszowali już z peletonu”.

Na drugim etapie pokazał się 
także inny kolarz Mroza, wice­
mistrz Polski, Piotr Przydział. 
Uciekał przez ponad 100 km z Ło­
tyszem Raivisem Belohvoscik- 
sem (Lampre). Dwójka ta osią­
gnęła maksymalną przewagę bli­
sko czterech minut, a została do­
goniona 50 km przed metą.

A rtur FUipiuk

Na podstawie doniesień 
agencyjnych przygotował 

Andrzej Ratkiewicz
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k u n
6.00 - Dzień dobry. 730  - S. 

‘Teletubbies”. 8.00 - S. “Rodzina 
Fallerów”. 16.00 - Program pubL 
16,30 - Wiadomości (ros.). 16.40- 
Rozmowy wileńskie. 17.00 - 
Show. 1730 =.S. “Rodzina Falle- 
rów”. 18. 00 - Ekologia. 1830 - 
Wiadomości. 18:45 - Telekatalog.
18.50 - Biznes dnia 19.00-Film  - 
dok. 1930 - Nadmorskie studio.
19.55 - Loteria. 20.00- Jeszcze nie 
śpij.2030|  Panorama. 21.00 *■ Bez 
pośredników. 2130 - Film fab. 
“Gra”. 23.00 - Dziennik wieczor­
ny. 23.15-C d  filmu.

d r ,  M ,

6.001 Teleshop. 6.15 - Poran­
ne kok). 8.20 - Rozmaitości 830- 
S. “Czarodziejka”. 9.00 - S. “Sło­
neczne wybrzeże”. 9.40 - S. “Bez 
domu jest źte”. 10.10 - Teleshop.
10.40-S. “Prawdziwa miłość He­
leny”. 1125 - Kuchnia pani Gra­
żyny. 11.45 - N-14. 12.10 - Złot­
ko.. 1235 - Perspektywy. 14.45 - 
Teleshop. 15.00 - S. “Marisol”. 
15J25 - W  imię. sprawiedliwości 
16.15 - S. “Żar młodości”. 17.00 - 
S. “Be? domu jest źle”. 17.25 - S. 
“Słoneczne wybrzeża*. 18.10-S. 
“Prawdziwa miłość Heleny* 19.00
- S. “Marisol”. 19.30 - “ 1930”.
19.50 - Rozmaitości. 20.00 - 
S. “N a im ię jej N ikita”. 21.00

' - S. “Człowiek znikąd”. 22.00
- Nos. 22.30 - “22:30”. 22.45 

p  S. “Murphy Brown” . 23.10
- S. “Szósty zmysł”. 2355 - S. 
“Kruk: Schody do nieba”.

^ B T V
6.15 - S. “Dziennik Danieli”.

7.00 - S. “Kamila i Nano”. 7.45 - 
S. “Moja jedyna”. 8.30 -  S. “Ko­
bieta pachnąca kawą”. 9.20 - Tele­

gra. 10.50 - Film dok. ‘-‘Sfinks. 
Ramzes - Faraon Egiptu”. 11.45 - 
Tak. Nie, 12l40 -N a jednym koń­
cu haczyk. 13.10 - Bushido. 14.05
- S. “Na zdrówe”. 15:00 - Kon­
cert 16.00 -Uwaga! Lato. 16.15 - 
S. “Dziennik Danieli”. 17.10 -  S. 
“Kamila i Nano”. 18.00 - Wiado­
mości, 18.05 -  S. “Moja jedyna”.
18.55 - Pieśń dnia. 19.05 -  S. “Ko­
bieta pachn^a kawą”. 19:55 - Te­
legra. 20.00 - Wiadomości 20.25
- S. “Ekipa wybrzeża”. 21.20 - 
Uwaga! Lato. 21.35 - Jestem z  
wami. 22.05 -S . “Niech się krew 
leje?’. 22.30 - Wiadomości. 22.45 - 
Na jednym końcu haczyk- 23.10 - 
Rowerowe show. 2335 - Ekoró- 
zga. 0.15-6.15-DW.

<D
6.40 - Teleshoop. 6.55 - S. 

“KotBflly”. 7.10 - „Nowe przygo­
dy Popeya”. 735 -  S. “Żonaty i z 
dziećmi”. 8.00 - Ś .“Angela”. 8.45
- Ś. “Santa Barbara”. 9.30 - S. 
“Uroczy i dzielni”. 10.00 - Tele­
shop. 10.55 - Wszystko. 11.20 - 
Okno ria przyrodę. 11.45 -S . “Bez 
ciebie”. 12.30 - S. “Nadzieja Chi­
cago”. 13.15 - Opowiedz swoje 
przygody. 14.00 - S. “Słoneczny 
patrol”. 14.45 - S. “Kot Billy”.
15.10 - S. “Nowe przygody Po­
peya”. 1530- S. “Santa Barbara”.
16.15 -S . “Bez ciebie”. 17.00-S: 
“Druga strona miłości”. 17.45 - S. - 
“Uroczy i dzielni”. 18.10-S.“An- 
gela”. 19.00-Wiadomości. 19.20 
-Sport l930-S .’“Żonatyizdzieć- 
rra”.20.00-S. ‘ “Słoneczny partroF
21.50 - Wiadomości. 22.00 - Tele­
gra. 22.05 - Film krym. “Sprawie­
dliwość Swifta”. 22.50 - Film fab. 
“Darkman”. 0.20 - Fantazje ero-' 
tyczne. 0.45 - S. “Millenium”.

W
8.05 - Z  Wilna. 820 - Towary 

i usługi.830- Znad Wilii TV. 9.00
- Lekcja jęz. litewskiego. 9.10 - S. 

“ Night Mann”. 9.55 - “Ja sama”.

11.00-ZMoskwy. jl.lÓ -D zień 
podhiii. 13.00-Z  Moskwy. 13.10
- Znak jakości. 1320 - Towary i 
usługi. 13.40 - S. “Po prostu Ma­
ria”. 1430-S. “Zawrotne przygo­
dy Billa i Teda”. 14.55-W  świecie 
ludzi 1525 - Kanał muz. 16.00 - 
Z  Moskwy. 16.20 - Patrol drogo­
wy. 1630 - S. “Grace w opałach”. 
.16.55 - Film dok. o przyrodzie.
17.50-Listy. 18.00 - Z  Wilna.
18.15 - Ci, którzy 1830 - Humor. 
1930-ŹMoskwy.20.00- W  świe­
cie ludzi 2030 - Towary i usługi.
20.50 - Patrol drogowy. 21.05 - Ż 
Moskwy. 21.15-Ci, którzy. 2130
- Humor. 2 2 .0 0 ^  Wilna 22.15 - 
S. “Po prostu Maria”. 23.00 - S. 
“Grace wopaładi”. 2325 - Kanał 
muz.

li/łT
10,00 - Telegra. 16 00 - Linia 

ogłoszeń. 1630 - Przede wszyst­
kim dzieci. 17.00 - S. “Zakazana 
kobieta”. 17.50-Warto odwiedzić.
17.55 - Puls Wilna. 18.10 - Mo­
zaika muz. 18.35-Eurosport 19.00
- Wiadomości (poL). 19.10 - S. 
“Zakazana kobieta”. 20.00- Litwa 
Wschodnia. 2030- Warto odwie­
dzić. 2035 - Sport 21.05 - Film 
fab. “Szkoła kłamstwa”. 22.15 ,- 
Puls Wilna. 2225 - Wiadomości 
(poi). 22.35 - Eurosport

O P T

7.00, 10.00, 13.00, 16.00, 
2235 - Wiadomości. 7.15 - ST“W 
imię miłości”. 8.15 - Kalambur.
8.50 - Biblioteka domowa. 9.00 - 
S. “Wojny gwiezdne”. 9.50 - Film 
anim. 1230 - Razem 13.15 -"S. 
“Harry - człowiek śniegu”. 13.45 - 
Wszystko możliwe. 14.00 - Ulica 
Sezamkowa. 1430 - Do lat 16 i 
Więcej. 15.00 - S. “W imię miło­
ści”. 16.15 - Ś. “Hrabina de Mon- 
soro”. 1720 - Ahy pamiętać...
17.55 - Film fab. 19.00 - Czas.
19.45 - Zamknięcie XXI Mo­

skiewskiego Festiwalu Filmowe­
go. 20.45 - Film fab. <fVfywiad”.

UJ 11115^

• 5.00 - Witaj, Rosjo. 5.20 - 
Wszyscy mówią. 5.451 Telegra.
7.15.21.40-0ddziałdyżumy7^5 
i  Towary pocztą, 8.10 - S “Mila- 
dy”. 9.00, 15.00, 18.00, 21.55 - 
Wiadomości 1425-S. “Pierwsze 
pocałunki”. 1530-W ieża 16.00- 
Homeopatia i zdrowie. 16.05-Fflm 
hist “Demidowowie”. 1725 - S. 
“Tak, panie premierze”. 18.45 - 
Dwa fortepiany. 1935 -Fihnłaym 
“Zaginięcie pana Davenhaima”.
20.40-„Proces”. 2225 - Rally-99.

t v p o l o n Ta

7.00 - Program dnia. 7.05 - 
Dziennik krajowy. 7,25 - Sport- 
te legram 730> Polski Teatr Lu­
dowy we Lwowie - reportaż. 8.00 
|  “Kotw butach” - serial anim dla 
dzieci. 825 - VIII Międzynarodo­
wy Festiwal Sztuki Dziecięcej - 
ODESS A’98.9.Ó0 - Wiadomości.
9.10 - Archeologiczno-rycerskie 
Dni Brodnicy - rqxMtaż.9 3 0 - “Je­
śli serce maszbij^e” -dramatprod 
poL(1983). 11.00-Natalia Kukul­
ska -  koncert 12.00 - Wiadomo­
ści 12.15-„Małeojczyzny” -film 
dok. 12.40 - Skrzydłach Ikara”.
13.00 - “Rodzina Kanderów” -  se­
rial prod. poL (1988). 14.00 - Za­
proszenie- program krajoznawczy. 
1420 - „Na tropie” - serial animo­
wany dla dzieci 1430 - Panora­
m a 14.50-Program dnia. 15.00- 
“Przygody pana Michała” - serial 
hist-przygod. prod. poi (1969). 
1530-Gawędy historyczne. 15.50
- Akademia wiersza 16.00 - Pa­
norama 16.10 - “Kot w butach” - 
serial anim dla dzieci 16.30 - “W 
krainie władcy smoków” - serial 
prod. polsko-austral. 17.00 - Tele- 
express. 17.15- “Małe ojczyzny”
- film dok. 17.40 - Jeden na jeden
18.05 - “Koniec babiego lata” - film

obyczajowy prod. poi. (1975).
18.55 - Ojczyzna-polszczyzna
19.10 - Teledyski na życzenie. 
1920 - Dobranocka 1930 - Wia­
domości. 19.56 - Prognoza pogo­
dy. 19.59 - Sport 20.05 - Teatr na 
wakacje. 21.40 - ,3iaty Żagiel” na 
Jeziorze Ontario - reportaż. 21.55
- MdM - program rozrywkowy. 
2130 -  Panorama 22.57- Progno­
za pogody. 23.00 - Od Bacha do 
Beatlesów. 2325-Tygodnik poli­
tyczny Jedynki 0.10 - W  centrom 
uwagi. 025 - ‘W  labiryncie” - se­
rial prod poi (1988). 0.55- ‘M ałe 
ojczyzny” - film dok. 120 - “Miś 
Uszatek*’ - serial anim dla dzieci 
130 -  Wiadomości 1.55 - Sport. 
1.59 - Prognoza pogody. 2.00 ■> 
Teatr na wakacje. 335- “Biały Ża­
giel” na Jeziorze Ontario - repor­
taż. 3.55 - MdM - program roz­
rywkowy. 430- Panorama 4.56 - 
Prognoza pogody. 5*00 - “Koniec 
babiego lata” - film obycz. prod 
poi. (1975). 5 55 - W  centrom 
uwagi. 6.10- “Przygody pana Mi- 
chała” -serial hist-pczygod prod 
poi (1969). 635 - Jeden na jedea

^ y © L ś - & r v . ;
6.00 - Piosenka na życzenie.

7.00 - Wakacyjna muzyka na dzień 
dobry. 7.35 - Lato z nami 7.45 - 
Polityczne graffiti. 8.00 .-“ Czaro­
dziejka z Księżyca” - serial anim 
dla dzieci. 8.30 - “Dziedziczna nie­
nawiść”  (Brazylia). 9.30-“Żar mło­
dości” -kanad serial obycz. 1030- 
“Przyjaciele” - serial komed 11.00
- “Renegat” -ameryk. serial sensac.
12.00 - ‘T J. Hooker” - ameryk. se­
rial sensac. 13.00 - Idź na całość: 
show z nagrodami 14.00 -“Po pro­
stu miłość” (Brazylia, 1997). 15.00
- “Życie jak poker”  -polska teleno­
wela 15.30 - “Johny Bravo’ ’ - serial 
anim 16.00 - Informacje. 16.15 - 
“Skrzydła” -ameryk. senal komed
16.45 - “Webster”  - serial komed
17.15 - "Allo, allo” - serial komed 
1750 - “Renegat” - ameryk. serial 
sensac. 18.45 - Informacje. 18.55 - 
Prognoza pogody. 19.00- “Po pro­

stu miłość” (B racia, 1997). 20.00 
- “Pani pani Smith” (USA, 1996),
20.50-Losowanie Lotto i Szczęśli­
wego Numerka 21.00 - “Czerwo­
ny pająk”  (USA, 1987). 22.45 - 
Wyniki tasowania Lotto.22-50-In- 
formacje i biznes informage. 23.05 
-Prpgnazapogody.23.10-Politycz- 
ne graffiti 2325-“13 posterunek?’
- polski serial komed 24.00 - “Noc 
żywych trupów” (USA, 1990). 135
- Muzyka na bis.

u r i w j
6.00 - Świat pana trenera” - 

serial komed 625 - “Autostrada 
do nieba” -serial famil 7.15-“Sun- 
set Beach” - serial USA. 8.00 - 
Odjazdowe kreskówki. 9.15 - 
“Dziewczyna z komputera” - se­
rial komed 9.40- “Czy boisz się 
ciemności” - serial dla młodzieży.
10.05 - ‘Trzecia planeta od Słoń­
ca” - serial komed 1030 - “Poli­
cjanci z  Miami” - serial krymin. 
1120 - “Poczta lotnicza” - serial 
hist-przygod 12.15 - Teleshop- 
ping. 12.50-Zoom-magazyn sen­
sacji. 1320 - “Autostrada do nie­
ba” - serial famil. 14.10 - “Szwaj­
carscy Robinsonowie”-serial przy­
gód 14.40 - Ukryta kamera - p o ­
gram rozrywkowy. 15.00 - Odjaz­
dowe kreskówki. 1620- “Dziew­
czyna z komputera” -serial komed
16.45 - “Sliders” - serial fantastycz­
no naukowy. 17.35- ‘Trzecia pla­
neta od Słońca” - serial komed
18.00 - “Sunset Beach” - serial 
USA. 18.50 - 7 minut - wydarze­
nia dnia 19.00-Zoom-magazyn 
sensacji 1930 - “Świat pana tre­
nera" - serial komed 20.00 - “Co-
bra-oddział specjalny” -serial kry­
min 20.55 - “Komando Małolat”
- serial taymin 21.45 - “Prawo i 
bezprawie” - serial krymm. 22.35 - 
“Federalni” - serial sensac. 2325 - 
“Święty” - serial sensac. 0.15 - 
Zoom - magazyn sensacji 0.40 - 
“Policjanci z Miami” - senal kry­
min 1 3 0 -“Cobra-oddział spe- 
cjalny” - serial krymm. 2.15 - “Pra­
wo i bezprawie” - serial krymm
3.00 - Teleshopping.

Columbia bezpiecznie wylądowała na Florydzie -

Piękne lądowanie
Po pięciodniowym pobycie w przestrzeni ko­

smicznej, w nocy z wtorku na środę wahadłowiec 
Columbia, po raz pierwszy dowodzony przez ko­
bietę, bezpiecznie wylądował w ośrodku im. Ken- 
nedy’ego na Florydzie. Bezpośrednio przed wej­
ściem w atmosferę Ziemi, dowodząca wahadłow­
cem Eileen Collins przeszła na ręczne sterowanie 
i osobiście doprowadziła pojazd na ziemię. „To 
było piękne lądowanie” - powiedział rzecznik 
NASA.

Na 95 przeprowadzonych dotychczas lotów wa­
hadłowca jedynie dwunastokrotnie pojazd kosmicz­
ny lądował na ziemi w nocy. Misję Columbii - już 
dziś określaną mianem historycznej - odkładano dwu­
krotnie ze względu na problemy techniczne i złe 
warunki pogodowe. Także już po wejściu w piątek 
pojazdu na orbitę okazało się, że szwankują dwa 
komputery pokładowe sterujące silnikami a także

nastąpił wyciek płynnego wodoru ze zbiornika, do­
prowadzaj ącego paliwo dó silnika i wahadłowcowi 
może zabraknąć paliwa na 11 kilometrów lotu. Mimo 
mnożących się kłopotów, załoga wahadłowca wypełniła 
główną misję, umieszczając na orbicie najpotężniej­
szy i najdroższy dotąd teleskop rentgenowski Chan­
dra. Budowa teleskopu Chandra trwała kilkanaście 
lat i kosztowała półtora miliarda dolarów. Urządze­
nie waży 22,5 tóny. Po umieszczeniu teleskopu na 
orbicie, załoga Columbii przeprowadziła serię eks­
perymentów naukowych. Dowodząca promem po 
raz pierwszy kobieta - 42-letnia ppłk lotnictwa Eile­
en Collins - spędziła w kosmosie, wiatach 1990,1995 
i 1997 ponad 400 godzin, dwa razy odwiedziła ro- 
syjskąstacjęMir. Wcześniej byłam.in. instruktorem 
lotniczym. W pięcioosobowej załodze była też dru­
ga Amerykanka - ppłk Catherine Coleman, 38-letnia 
specjalistka techniki polimerowej.

Spekulacje w sprawie najdroższego obrazu świata- Powodzie spowodowały straty 
w wysokości 210 min dolarów

Absolutnie bezpodstawne i M w e  opai
Dyrekcja nowojorskiego Metropolitan Museum określiła jako 

absurdalne spekulacje, jakoby obraz Vincenta Van Gogha „Por­
tret dr Gachet”, sprzedany w 1990 roku za 82,5 miliona dola­
rów, miał zostać zniszczony.

Rzecznik prasowy muzeum Harold Holzer wyraził we wtorek 
przekonanie, że pogłoski niektórych gazet o celowym zniszczeniu 
tego dzieła, które osiągnęło najwyższą na świecie cenę, są  absolut­
nie bezpodstawne.

W Metropolitan Musem trwa obecnie wystawa malarstwa „Od 
Cezanne’a do Van Gogha: kolekcja dr Gachet”, zorganizowana przez 
paryskie Muzeum Orśay. Dyrekcja MET (jak w skrócie nowojor­
czycy określają tę placówkę) zamierzała wypożyczyć na wystawę 
również portret dr Gachet, jednak poszukiwania go okazały się bez­
owocne. Obraz ten w 1990 nabył japoński miliarder Ryoei Saito, 
który w tydzień później zapłacił też 78,1 miliona dolarów za płótno 
Renoira „Le Moulin de la Galette” . Ten ostatni znany-Właściciel 
obu obrazów zmarł w 1996 roku. Znane było jego oświadczenie o 
zamiarze kremacji swych zwłok razem z wymienionymi dziełami 
malarskimi.

Tegoroczne powodzie na Wę­
grzech spowodowały straty w 
wysokości ponad §0 miliardów 
forintów (210,5 miliona dolarów) 
- poinformował we wtorek rzecz­
nik rządu węgierskiego.

Pierwsza powódź nastąpiła na 
wiosnę, kiedy topniały rekordowe 
tej zimy śniegi a później spadły 
ulewne deszcze. Wyrządziła ona 
straty rzędu 31 miliardów forin­
tów. W ciągu ostatnich kilku ty­
godni w niektórych rejonach Wę­
gier nastąpiły obfite opady, jakich 
nie notowano od kilku dziesięcio­
leci. Jch efektem były powodzie.i 
zniszczenia ocenione na sumę po­
nad 20 miliardów forintów.

Dwie młode Chinki, wystrojone w identyczne kreacje, przecha­
dzają się starą uliczką miasta Beijing. W wyniku otwarcia przez 
Chiny „drzwi" na Zachód, młodzież z miast, szczególnie płeć pięk­
na, nie.może nacieszyć się napływającą kulturą Zachodu - rewolu­
cją w modzie, czasopjsmamj, telewizją oraz Innymi podobnymi „pro­
duktami" Zachodu:

Fot EPA-ELTA
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Pochmurnie i ciepło

Dziś na Litwie zachm urzenie zmienne, 
praktycznie bez opadów. W iatr północny i pół­
nocno-zachodni, 3-8 m/sek. Temperatura w nocy 8-13, w dzień 

21-26 stopni.
W Wilnie możliwie popada. Temperatura w nocy 10-15, w 

dzień 21-26 stopni ciepła.
W ciągu następnych dwóch dni pogoda nie ulegnie znacz­

nym zmianom. Temperatura w nocy 9-14, w dzień 22-27 stopni.

O G Ł O S Z E N IA

Q R
Litewskie Radio 

zaprasza codziennie 
o godz. 17 min. 30

do słuchania na falach FM -105,1 MHz 
I falach średnich 612 KHz 
audycji w  Języku polskim. |
Życzymy dobrego odbioru! |

Centrum szkolenia kierowców

A.Żukauskasa
Zaprasza na kursy kierowców kategorii 

“A B C D E “ |
Zaleta - tor samochodowy

mm
SPRZEDAM:
Kombajn ziemniaczany 1-601 
Gumę surową 
Maszyny do szycia klasy 10 B 
Blok motorowy „Niwa” 
Kombajn SK-5 
Siewnik SZU-24 
R oztrząsacz nawozów 

sztucznych MBU-5-0,4
R oztrząsacz nawozów 

sztucznych RU-05
Tel. 53-21-71, 53-22-75.

(Zam. 265)

TANIO SPRZEDAM: 
ZIL-130 (furgon i ze skrzy­

nią ładunkową)
ZIL-441510 (holow nik z i 

półprzyczepą)
Cysternę 4 m sześć, do prze­

wozu płynów.
Tel: (22) 42-25-18 w godz. 

pracy.
(22) 47-63-23 po godz. 

20.00.
(Zam. 266)

Instalacja gazowa do wszyst­
kich typów samochodów. 

Montaż i naprawa. 
Gwarancja 1 rok. 
VirśuliSkią skg. 78, Vilnius 
U AB „Janifra”
Tel./faks. (22) 400050.

(Zam. 268)

Wizytówki: 
| U m in o w a n ie .

(Szerokość do 1m)
J  N ac^ikina 

kubeicjgtech, 
koszulkach,

| p k  N aB j$ |§  
J§|P na metatu

I; tech n oloS ®

K U R I E R
W IL E Ń S K I

TRWA PRENUMERATA
I M ^ w r z e ^ ie ń W d M ó ń M W M r ó M

Wydanie z  dostarczaniem prze z pocztę:
Codzienne - indeks 0044

1 m ie s .  
19 Lt

3 mies. 4 m/es.
57 Lt 76 Lt

Codzienne dla Inwalidów i, ii grupy, emerytów i mieszkańców 
wsi - Indeks 0227

16 Lt 48 Lt 64 Lt

Sobotnie - indeks 0172
3,90 Lt 11,70 Lt 15,60Lt

Piątkowe z  dodatkiem “ Znad Willi”  (co drugi tydzień) Indeks 0255 
3,90Lt 11,70 Lt 15,60 Lt

“ K urier W ile ń sk i” m ożna za p re n u m e ro w a ć w  każdym  
u rzę d z ie  p o czto w ym

Wydanie codzienne w  księgarniach 
S.K ., fluśros Vartq 9 
“ Elephas ”, 0iandi| 3

1 5 L t  4 5  L t  ę O L t

Prenumerata dla czytelników za granicą
na 1 m iesiąc-16 USD

Konto bankowe: Lletiwos taupomasls bankas,
Sostlnós skyrlus
Paiilalólą klientu aptarnavimo poskyrls,
B/k 6 0 111, a/s 1129001102, yallutinó s-ta Nr. 1871006099

l ll,ifll | i l ,j p i  , , , 
ogłoszenia do gaze ty

K U R I E R
WILEŃSKI

przyjmują
Samorząd 
Rejonu Wileńskiego, 
#7/2/5, Rinktinós 50, 
/piętro.
P n -P t :  8.00 -  15.00 m

H
© i

i
sN
ma
<?■'

U AB “KurierWiieński”,
: Wnius, LaisySś pr. 60.

Tel. 42-69?63.
Pn -P t :  8.00-17.00 
•
UAB“KUON”
Vtlnius, Birbynią4. •
Tel. 62-85-21,
P n -P t : 8.00-19:00,
Sb: 9.00- 17.00 
0
Księgarnią 
St Korczyńskiego, 
Wnius, Auścos Vartii 9-7. 
Tel. 62-55-06.
P h -  Pt: 10:00 -19.00, ' 
Sb: 10.00- 16.00,
Ndz: 10.00- 14.00

Księgarnia “Elephas”, Z 
Wnius,. Olandii 3: i  
Tel. 25-30-55.
P n -P t : 10.00- 18.00,
S b -N d z: 10.00- 16.00 
m
UAB “Demonta”, /  
■Wnius (Nowa WHejka),. > 
Pramonśs 97.
Tel: 67-25-03. |
P n -P t : 9.00-18.00,
Sb: 9.00- 15.00

Ogłoszenie więcej niż 2 razy - raz nieodpłatnie.

Kalendarium J|
* Czwartek (29.VII) jest 

210 dniem 1999 r. Do 2000 
roku pozostało 155 dni.

* Znak Zodiaku - Lew.
* Imieniny: Marty, Ola­

fa, Olgi.
* Wschód Słońca - 4.23, 

zachód - 20.35. Długość dnia 
16 godz. 04 min.

* K siężyc. P ełn ia  od 
28. VII.

KURS WALUT
Bank Litewski

Oficjalny ku rs  na 29 lipca 1999 r.

R elac ja lita  do w alu t obcych 

Nazwa waluty Lt/za jedti, walut.

Dolar USD  4,0000
UE euro 4,2756
Dolar australijski __ 2,5806
100 tys. rubli białoruskich 1,2698 
Korona czeska 0,1161
Korona duńska 0,5736
Funtbrytyjski 6,3700
Krona estońska . 0,2732
lOOjenówjapóńskich 3,4596 
Dolar kanadyjski 2,6438 
Łatłotęwski 6,7459
Złoty polski ’ ' 1,0460 
Korona norweska '  0,5101 
Rubel rosyjski 0,1626
Korona szwedzka 0,4837 
Frank szwajcarski 2,6722 
100 tys. lir tureckich 0,9357 
Griwna ukraińska •. 1 0,9302 
100 forintów węgierskich 1,6857 
10 tys. rumuńskich lei 2,5035

U stalony k u rs  przeliczania 
euro  i w a lu t narodow ych 

państw  strefy  euro 
(jednostki waluty narodowej 

za 1 euro)

0,787564 funta irlandzkiego 
13,7603 szylinga austriackiego
40.3399 franka belgijskiego 
166,386 pesety hiszpańskiej

: 1936,27 liry włoskiej
40.3399 franka luksemburskiego 

v2,20371 guldena holenderskiego
200,482 eskudo portugalskiego 
6,55957 fianka francuskiego 
5,94573 m a k i fińskiej 
1,95583 marki niemieckiej

I I D R A U D I M O  
K O M P A N  I J A

LINDRA
Joint Stock Insurance Company

NASZE UBEZPIECZENIE - 
GWARANCJĄ WASZEJ 
POMYŚLNOŚCI

^  Vilnius, Jasinskio g. 16 
I  Tel. (22) 61-19-00,
<3. Fax. (22) 61-90-37

N apraw iam y lodów ki w 
Wilnie i rejonach.

Vilnius, tel. 72-15-40.

(Zam. 238)

Sprzedam  dom w Rukoj- 
niach (400 m2, niedokończo- 
ny).

Yilnlus, tel. 42-33-36.

$  K U R IE R
WILEŃSKI 

Wydawca ZSA .Kurier Wileński" 
Drukuje SA .Spauda*

Redaktor naczelny 
Zygm unt Żdanowicz

Adres: Lalsvćs pr. 60 
2056 Wnius, Uetuvos Respublika 

Indeks 0044 S L3 2 2r 
ISSN 1392-0405 

E-Mail adres: kurler_w@posL5d.lt

R e d a k to r n a c ze ln y  (tel. 42-79- 
01), d y re k to r  spó łk i Jan Czepuko- 
wicz (tel. 42-79^73), za s tę p cy  re d a k ­
to ra : Krystyna Adamowicz. Aleksander 
Borowik (tel. 42-79-04). Zbigniew Mar­
kowicz (tel. 42-72-78). s e k re tarz re ­
dakcji Andrzej Malkianls. za stę p ca  
sek re tarza : Jan ^.ęwlckl (tel. 42-79- 
49).

DZIAŁY: p o lity k a  -  Paweł Kobak 
(tel. 42-79-64). go s p o d a rk a  • Julltta 
Tryk (tel. 42-79-68), ty c ie  w s i, e ko lo­
gia  - Danuta Danowska (tel. 42-79-68). 
sto lica - Helena Gładkowska (tel. 42- 
79-68). s z k o ln ic tw o  -  (tel. 42-79-04).

k u ltu ra , „ V iln la n a " • Halina Jotklallo 
(tel. 42-79-68). lite ra tu ra  I s ztuk a  - Al- 
wlda Bajor (tel. 42-79-64J. p ra w o rzą d ­
ność | Irena JJtwfn (tel. 42-79-64J. zd ro ­
w ie  -  Sabina Kozłowska (tel. 42-90-81). 
m ło d z ie ż o w y  -  Agnieszka Sklnder (tel. 
42-90-81), s po rt -  Andrzej Ratklewicz 
(tel. 42-78-63), fo to re p o rte r  - Marian 
Paluszkiewicz (tel. 42-78-63J. kom ercyj­
n y  -  Dariusz Guszcza (tel. 42-78-90), re ­
k lam a I k o lp o rta ż  -  (tel. 42-69-63), re­
jo n  so le c zn lck l -  Piotr Ryngiewicz (tel. 
8-250-52780). re jo n  tro c k i -  Danuta Ra­
czyńska (tel. 8-238-61216)

Dyż. redaktor D an u ta  D A N O W S K A

Ogłoszenia I reklamę d o  „Kuriera W ileńskiego” p rzyjm u je  się p od  adresem: 
Dom  Prasy, Lalsvós pr. 6 0 , piętro 11, pokój 11 04, 

tel. 42*09-63, ffax 4 2 -7 2 -65 ,w  d niach p ra cy od  go d z. 8 .0 0  d o  1 7 .00 .
Za treść ogłoszeń redakcja nie odpowiada.

Opinie Czytelników zawarte w  ich listach nie zawsze są zbieżne z  opinią redakę)!.
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